Ceny ogłoszeń za wys. I mm. 
1 strona 5 szpalt 
Tekst - 
Reklamy 
Zwyczajne — 
Cyfrowe 
Nekrologi 
Drobne za wyraz 15 gr. Dla poszuk. pracy 8 gr. 
Za terminowy druk ogłoszen Admin. nie odpowisda 
Konto czek. PKO. Nr. 8575 
Opłata pocztowa uisz'zona ryczałtem. 


Cena egz. 20 gn | 


WARUNKI PRENUMERATY MIESIĘCZNIE 
W Warszawie z odnoszeniem m 4— 


Na prowincji z przesyłką pocztową „ 4— 
Zagranicą z przesyłką pocztową „ &— 
Zmiana adresu „ . . « a » © » 


Redakcja rękopisów madęsłanych 
nie zwraca 
WARSZAWA, SZPITALRWA 1 
TELEFONY: REDAKCJI 277-00. ABINA. 643-04 


fir. 273. 


Wiele hałasu 


Zaledwie telegram doniósł o rozmowie amba- 
sadora francuskiego Poncet z kanclerzem Hi- 
tlerem, a już prasa całego świata ogłasza z tego 
powodu artykuły analityczne, komentarze i 


informacje, — nadając tej rozmowie ogromne 
c 


znaczenie. ly ten hałas dziennikarski jest 
przedewszystkiem przedwczes miewiadomo 
bowiem jeszcze, jak się ułożą wewnętrzne sto- 
sunki Francji i jaki kierunek przyjdzie tam do 
władzy. Wprawdzie p. Chautemps utworzył ga- 
binet czysto radykalny, ale jest to tylko chwilo- 
we wybrnięcie z kłopotliwej sytuacji; nowy 
rząd tak samo nie ina większości w izbie, jak 
poprzedni i według wszelkiego prawdopodo- 
bieństwa natrafi na takie same trudności. 
Gabinet p. Chautemps robi wrażenie przej- 
ciowego, po którym, w tej czy innej formie 
musi przyjść do lów koncentracji republi- 
kuńskiej bez socjalistów. Inaczej też ma poro- 
zumienie z Niemcami zapatnuje się p. Chau- 
tèmps i jego przyjaciele, zwlaszcza z lewego 
skrzydła stronnictwa radykalnego, a inaczej p. 
Tarilieu, który znowu pojawia się na hory 
Cie politycznym, jako kierownik polityki fran- 
* cuskiej. Toteż rozmowy berlińskie mogą mieć 
jedynie chartkter przygotowawczy i nie na- 
leży przywią: do nich zasadniczego zna- 
czenia. Nie jest oczywiście wykluczone, że na- 
wet już w bliskiej przy i, zwłaszcza po 
ustaleniu wewnętrznej polityki francuskiej vo- 
wtórzą się one na większą skalę i być może 
włyprowadzą do poz wnego rezultatu. Narazie 
opinja publiczna Francji jest nadzwyczajnie 
żniona wystąpieniem Niemiec z Ligi Na- 
znanemi rewelacjami, które wykazują, 
ża Niemcy zbroją się na wielką 
rem przygotowania jakiejś wielkie 
tyczno-strategicznej. Ze strony niemieckiej za- 
przeczono b. stanowczo intormacjom dziennika 
paryskiego, a jeden z nacjon, tycznych or- 
ganów berlińskich wyznaczył nawet wysoką 
nagrodę za dostarczenie mu autentycznych do- 
kimerntów, dotyczących tej sprawy, wychodząc 
z założenia, że dokumenty te wogóle nie ist- 
nieją. Tymczasem „Petit Par'sien* abstaje przy 
śwojch rewelacjach a nadaje im ważę okolicz- 
hość, że zostały one ogłoszone nie bez aprobaty 
franouskiego urzędu spraw zagranicznych. Po- 
nioważ zaś nigdzie indziej jak we Francji ©pi- 
nia-publiczne jest decydujące dla stronnictw 
“parlamentarnych, konjunktura.obecna nie jest 
korzystna dia francusko-niemieckiego porozu- 
mienia, Ogól francuski widzi w zbrojeniach 
niemieckich poważną grożbę dla Francji i oba- 
wia się, że rozmowy berlińskie będą miały ten 
sam charakter i te same następstwa, co w swo- 
im czasie spotkanie Briand-Stresemann - w 
Thoiry. Nawet lewe skrzydło stronnictwa rady- 
kalnego, t: zw. młodoturcy, wyrażają się w swo- 
im organie nader sceptycznie 6 niemieckich 
dążeniach i zamiarach. A jest rzeczą charak- 
terystyczhą, że p. Pfeiffer, głośny dawniej 
szermierz  frańncusko-niemieckiego zbliżenia, 
zamieścił w „Notre Tempe“ artykuł b. niechęt- 
nie omawiający znaną deklarację polsko-nie- 
miecką. W artykule tym pisze p. Pfeiffer m. in; 
ża deklaracja berlińska zwalnia Francję z cięż- 
kiej hipoteki, jaką stanowi t. zw. korytarz po- 
morski. Frazes ten jest rezultatem widocznej 
irytacji i niedokladnej znajomości sytuacji. 
Nie potrzebujemy Francji zwalniać z hipoteki 
„korytarza”, ponieważ ona jej nigdy nie abcią- 
żała. Nie istnieje bowiem taki problemat. Sto 
sunki polsko-francuskie są uregulowane trak- 
tatami obowiązującemi po dziś dzień, które ob- 
ciążają, jeżeli tego wyrażenia mamy użyć, obie 
strony równo. Z polskiego punkty widzenia nie 
jesteśmy przeciwnikami francusko-niemieckie- 
go porozumienia, którego dojście do, skutku 
wywołałoby wielkie odprężenie w polityce mig- 
dzynarodowej. Porozumienie. takie nie jest 
łatwe, gdyż wiąże się z niem cały szereg. innych 
problemiatów, dotychczas nierozwiązanych, jak 
kwestja rozbrojenia, pakt 4-ch í stosunek Nie- 
miec do Ligi Narodów. Dopiero uiegulowanie 
wszystkich tych zagadnień utoruje drogę dla 
porozumienia francusko-niemieckiego, którego. 
jedna rozmowa ambasadora francuskiego 
z kanclerzem Rzeszy stworzyć nie może. 


> 


Ę RN 
W ostatniej swej publicznej mowie p. Tar- 
dieu oświadczył in. in.: Tradycyjni sprzymie- 


. . 


Jolka, ani Mała Ententa nie od- 
ah chociaż niepodobna taić, 
meji do paktu 4-ch wy- 
i niezadowole- 
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0— nieznane. 


jest obecnie sam jeden odpowiedzialny za całą 
politykę niemiecką — nie mogła Polska uchy 
lić się od rozmowy meami, jeżeli 
chciała ściągnąć na s 
gnie lojalnego porozumienia ze swoim zachod- 
nim sąsiadem. 


i 


iDo tego samego celu zmierzać muszą rozmo- 
wy francusko-niemieckie, których dlugo nie 
niożna było nawiązać. Obecnie początek zostal 


nie że dąż 
e zarzutu, że nie pra-|z pr 


zrobiony i być może, będzie miał dalszy ciąg po 
ustaleniu wewnętrznych unków ` francu- 
skich: Pozytywny rezultat r w będzie. zale- 
żeć wyłącznie od dobrej wiary i lojalności part- 
nerów. Jeżeli Niemcy wyrzekną się bardzo nie- 
bezpieczne. y układ 
jest tyl papieru, jeżeli zrozumieją, 
granic jest równoznaczne 
żem wojny; — wielkie dzielo 
ego pokoju 

porczumie! 
zą pomoc. 


otowyw 
utrwalenia eurc 
francusko-niemieckie 
niejszą i najskuteczni 


Na razie 
znajdujemy się wsiej sprawie wobec elementów 
nieznanych, z których dopiero wyłonić się może 
jakiś ksztalt realny. 


RPnrwesiieomie 


Konferencja Chautemps. 

Paryż 27 listopada 
oraj o godzinie 19 Chautemps u- 
rych wynika, że 
ji tworzenia g 


(PAT) W 
dzielil pras 
po definitywnem prz 
binetu odbył raz je konferencję z mir 
trem Bonnet i dyrektorem departamentu bu- 
dżeitowego, z którymi opracowali wytyczne pla- 
wego i program równow 
towej. Następnie odbył rozmowy w s 
lityki 


è 


icznej z przewodniczącym komisji 
agranicznych senatu. Wieczorem odbył 
konferer dotyczących spraw związa- 
nych z przesileniem. O godz. 19.30 udał 
Izby deputowanych na zebranie radykałów so- 
cjalnych. Po zebraniu cgloszono komunikat 
stwierdzający, że grupa, która obradowała pod 
przewodnictwem Herriota, przyjęła do zatwier- 
dzającej wiadomości deklarację ministra Chau- 
tempsa. (Po zebraniu radykałów Chautemps 
odbywał! dalsze konferencje. 


Skład nowego gabinetu. 
e Paryż 27 listopada. 

(PAT) Dzisiaj o godz. 10 rano premjer Chau- 
temps przedstawił swych współpracowników 
prezydentowi republiki. Aby zaznaczyć swą so- 
lidarn. z nowopowolanym rządem — Herriot, 
który m gidu na stan zdrowia nie mógł oso- 
biście wziąć czynnego udziału w rządzie, zgo- 
dzil się na przyjęcie stanowiska delegata fran- 
cuskiego do Ligi Narodów oraz ewentualnie re- 
prezentować rząd francuski w misjach dy 
matycznych, Rząd sen. Chautemps posiada 
harwienie prawie wyłącznie radykalno-socjal- 
ne. Wskutek tego weszla w jego skład więk- 
szość. ministrów. kurz byli czlonkami - pa- 
przedniego rządu. Najpoważniejszą zmianą 
jest oddanie teki ministerstwa budżetu burmi- 
surzowi miasta Reims Marchandeau. Jak wia- 
domo — tekę tę w poprzednim gabinecie po- 
siadał Gardey. Teke oświaty objął de Monzie, 
roboty publiczne Paganon, handel Eynac, rol- 
nictwo Queuilie, pracę Lamoureux, koleje Dali- 
mier, poczty i telegraf Mistler, marynarkę han- 
dlową Froz; lotnictwo Cot, sprawy zagr. — Paul 
Boncour, finanse Bonnet, budżet — Marchan- 
deau, marynarka Sarraut, wojną Daladier. 


lo- 


budże- | dat 
wie po- | niemożn 


Mnzann<cunsizie 


Gabinet jest czysto radykalny. 
Paryż 27 listop: 
PAT) Chautenips zamierzał — jak do- 
mo — utworzyć d, w którym byłyby repre- 
żentowane wszystkie stronnictwa od neosocja- 
listów do lewicy republikańskiej. Wobec tego 
jednak, że rokow a napotkały na nieprzewi- 


a. 


dziane trudności Chautemps około północy wy- 
krótki komunikat zawiadamiający o 
utworzenia gabinetu, odpo- 


z 


wiadaj 
lu radykałów 
blikanów. 


ego 


asadom sformułowanym w ape- 
cjalnych do wszystkich repu- 


d gabinetu weszło 5-ciu senatorów. 
Peiinitywny skład rządu został podany do wia- 
domości publicznej zbyt późno „aby dzienniki 
mogly zaopatrzyć fakt ten w obszerne komen- 
tarze. 


Miljard oszczędności. 
Paryż 27 listopada. 

(PAT) Jak zapewniają, pierwszą czynnością 
nowego rządu będzie osiągnięcie oszczędność: 
wyrażających się sumą 1 miljarda franków 
przez skasowanie wielu podsekretarjatów sta- 
nu i znacznej liczby urzędników ministerjal- 
nych. 


Plany nowego premjera. 
Paryż 27 li 


(PAT) Premier 
ków nowego gabinetu prezydentowi republiki. 
Ceremonga ta trwała godzinę. Chautemps: ©- 
świadczył, że glównym celem. rządn będzie ai 
zdrowienie finansów i zapewnienie bezpieczeń- 
siwa kraju. Premjer: zaznaczył, że gabinet nie- 
zwłocznie zabierze się do dziela. Termin przed- 
stawienia się rządu w parlamencie nie został 
jeszcze ustalony. Agencja Havasa donos 
edług wyjaśnień, jakich premjer Chautemps 
miał udzielić wczoraj kilku deputowanym 
stronnictwa centrowiego rząd zamierza włą- 
czyć do swego projektu uzdrowienia budżetu 
około 6.000,000,000 franków, uzyskanych z no- 
wych źródeł dochodów oraz os: ści. 
Zmniejszenie poborów unzędników pańistwo- 
wych, która to sprawa spowodowała upadek 3 


poprzednich gabinetów nie jest obecnie prze- 
widziana. 


Wybory w 


Skomplikowana procedura wyborcza w Hisz- 
panji sprawia, że dopiero w grudniu znany 


będzie dokładny skłąd przyszłych Cortezó 
tembardziej się odwlecze utworzenie przyszłej 


większości i rządu, któryby był programu tej! Lerroux i inni; 
Ale już dzisiaj, 


większości odzwieciedleniem. 
jest jasnem, że lewica i to przedewszystkiem 
skrajna. socjalistyczna lewica poniosła ogrom- 
ną. druzgocącą klęskę; że większość przesunęła 
się wyraźnie i wybitnie ku ugrupowaniom pra- 
wicy i środka; że wreszcie nowa większość 
zdobyła zwycięstwo — niecczekiware, a przy- 
najmniej uadspodziewane — nie pod hasłami 
faszyzmu czy monarchji, ale tylko katolicyzmu 
i walki z socjalizmem. 

Hiszpanja ma dzisiaj pozycję ekscentryczną 
jw Europie netylko pod względem geograficz- 
mym, ale i każdym innym. Nie zagraża jej ab- 
solutnie żadne niebezpieczeństwo zewnętrzne— 
o jakżeż szczęśliwy to kraj! — ale i udział 
Hiszpanii w życiu Europy wygląda nader 
skromnie, jej wpływy i znaczenie są znikome. 
Jej rewolucja z 1931 r. była rewolucją à la 1848, 
niezwiązaną z obecnym potężnym prądem, któ- 
ry wstrząsa posadami świata. Podobnież dy- 
ktatura Primo de Riveiry nie miała w sobie 
cech mussolinizmu czy tembardziej hitleryz-| 
mu, wówczas jeszcze istniejącego tylko jako. 
ruch siaby i nieznany, lecz raczej przypomi- 
nala rewolucje pałacowe z okresu Restauracji 


w królestwie neapolitańskiem czy księstew-| lit 


kach włoskich. Obalenie tronu Alfonsa XII — 
to był odruch liberałów przeciw ostatniemu 
okresowi oświeconego absolutyzmu. to był pro- 
test przeciw senności, bezwładności i maraz- 
mowi kół rządzących, to był wreszcie — jakże 
słaby! — pomruk niezadowolenia z utracenia 
światowego imperjum; ze stoczenia się dumnej 
rzędu niemal ją: 

kiejś Szwajcarji. | - 7 Z: 
Obecny przewrót. a raczej przewrocik w Hisz- 
panji nie jest też dowodem istnienia jakiegoś 
nowego. potężnego ruchu w Europie, ruchu, 
któryby jak np. hitłeryzm, promieniował, bu- 
przył, podniecał, łamał ustalone pojęcia w poło- 
wie krajów naszego kontynentu. Zwycięstwo 
prawicy w Hiszpani jest ruchem czysto hisz- 


» naé niektóre 


Hi gi 
iszpanji. 
pańskim, wywołanym wyłącznie hiszpańskiemi 
przyczynami. A jednak i my możemy wyciąg- 
nauki z wypadków za Pirenejami. 
Rewolucję 1931 r. zrobili liberałowie, Azana, 
lagodni i dość umiarkowani 
profesorowie, z których niektórzy dzierżyli na- 
wet wysokie stanowiska ministrów i t. d. za 
monarchji. I obecne wybory hiszpańskie nie 
przeciw nim są skierowane, ale przeciw ich 
sprzymierzeńcom, w faktycznej niewoli któ- 
rych umiarkowani republikanie się znaleźli, to 
jest przeciw socjalistom. Socjaliści hiszpańscy 
narzucili republice niesłychany, jątrzący, gor- 
szący antyklerykalizm, najzupełniej zapozna- 
jacy fakt, że przywiązanie do kościola najglę- 
biej się wżarło w dusze, w krew, w uczucia ca- 
łego narodu; dopuścili się gwałtów, prześlado- 
wań, teroru, który może mieć szanse powo- 
dzenia w półdzikim i półpogańskim Meksyku, 
ale nie w ojczyźnie św. Ignacego Loyoli, św. 
Franciszka Ksawerego i tylu innych wielkich, 
czołowych bojowników i krzewicieli wiary. So- 
cjaliści hiszpańscy narzucili nadto republice 
program reform socjalnych, które, jak” wszę- 
dzie, spowodowały wzrost ingerencji państwa | 
w życie gospodarcze, ingerencji szkodliwej i 
niepotrzebnej, cdczuwanej niechętnie przez 
ludność, przynoszącej wreszcie, jak zawsze, 
tylko zubożenie, protekcjonizm, skandale, ko- 
rupcję i niewolę, bo nie może być wolności po- 
ycznej tam, gdzie niema wolności ekono- 
mieznej „gdzie całe życie gospodarcze jest pod- 
porządkowane państwu. è p 

, Zwycięstwo prawicy w Hiszpanji — to n 
jest zwycięstwo monarchistów. faszystów czy. 
nacjonalistów: nie o to chodziło. To nie Jest 
zwycięstwo nad liberalizmem, nad parlamen- 
taryzmem i nad demokracją: nie o te walczono. | 
Ale to jest zwycięstwo nad socjalizmem. Nad 
socjalizmem, jako kierunkiem duchowym, to 
znaczy jako kierunkiem zasadniczo i niewąt- 
pliwie wrogim wolności i w imię swych za- 
sad walczącym z wolnością duchową, religijną, 
prześladującym Kościół, — katolicyzm, ducho- 
wieństwo, Nad socjalizmem, jako kierunkiem 
gospodarczym, znowuż wrogim wolności, tym 
rażem gospodarczej i dążącym do etatyzmu, 

JAY % Y > 


I 
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Rok X. 


przeciążenia podatkowego i u 


i tylko wciąż wzrastającą r: 


iwienia 
niepo- 


i jest h 
s z tym hasłem 
potrafia dotrzeć do najszerszych mas. Oddala 
ona usługę swem zwycięstwem. nad socjal 
i rawie republiki i ur owanym, 
publikanom, albowiem uwolniła 


beralnym 
ich z pod tyranicznej tuteli socjalistów, tuteli, 
która swojeini skrajnościami, swoim brakiem 


realizmu, swojem=dó] 
sadnie 


trynerstwem, swoim za- 
n duchem wrogim wolności, swoim 
zie.i zawsze p gotowuje 


o tem wypadki we W: 
h, a ostatnie”i w Anstrji. 

| Warunki bytu Hiszpanji i Polski 
rębne. by dało się szersze przeprow 
|rów nanie pomiędzy sytuacją obu kr 
rozwój zych stosunków wewnętrznych wp. 
wa i zawsze musi przedewszystkiem wpływać 


wzgląd na 
podczas -gd 


naszą sytuację międzynarodową. 


jest wolną od- tych 


a one nam, że 
krajach glęboko i tradycyjnie katolickich pro- 
nie można, zwłaszcza o ile prawo wy- 
je kobietom (nawiasem mó- 


ższe wybory dałyby z pew= 
katolicką w parlamenci 
że nawet w najbardziej pomyślnych 
dla demagogji i ekstremistów warunkach sily 
konserwatywne mogą odni ięstwo, o ile 
ograniczą się do walki o hasła proste, jasne i 
powszechnie zrozumiałe: taty wiary, po- 
rządku, umiaru, prawdziwej wolności; walki 
z socjalizmem, z przerostem ingerencji pań- 
stwa, z etatyzmem i uciskiem podatkowym. 
Operujących takiemi prostemi, wyrażnemi ha- 
siami, mło 1. pełnych zapału i energji, ú- 
miarkowanych, duchem, m metodami 
współczesnych konserwaty ka jeszcze 
niejedno zwycięstwo, nietylko w Hiszpanii. 


Ministęr Beck na Zamku. 


Wczoraj w /południe p. Prezydent Rzplitej. 
któr powróGił już z uro ci grodzień- 
ich, przyjął na dłuższej audjencji ministra 
spraw zagranicznych pol. Becka. 


1 


30,090.000 zł. na budownictwa mieszkaniowe | 


Na ostatniem posiedzeniu komitetu ekono- 
micznego ady ministrów rozpatrywana byla 
m. in. sprawą budownietwa mieszkaniowego. 
Jak się dowiadujemy, na sezon budowlany 
1934-35 wyasygnowanych ma *być 30 miljonów 
zł Z krędytu tego korzystać będzie w pierw- 
szym rłędzie drołżne budownictwo mioszkanio- 
we drewniane i murowane. Następnie udziela- 
ne będą pewne/sumy 1a finansowanie przebu- 
dowy Sowie "mieszkań na mniejsze. Stwier- 


dzono bowiem) że w wielu większych miastach 
ania wielopókojawe stoją próżne, nie 
znajdując amatorów, natomiast brak jest mic- 
szkań * ych {Dalej udziełane hoda kredy 
na dakon ie fozpoczętych już budów więk- 
ych. Jednocześnie Zwrócono uwagę na ko- 
nieczność uproszczenia. pwocedury prawno-ad- 
ndnistracyjnej, zwiążanej z przewluszczonienm 


i 
gruntów państwowych, przeznaczonych na 
aukcję budowlaną. Postanowiono również pr 
spieszyć sporządzanie planów  rozłudowy 
mi 


| Wykonanie wyroku brzeskiego: 


Dnia 26 b, m. cdbywał się wiec socjalistyczny. 
na którym przemówienie wygłosił jeden ze sl 
zanych w procesie brzeskim pos. Giolkosz, Wiec 
odbył się bez żadnego in 


mochodu, by udać się da swoicli znajomych 
z którymi chciał się pożegnać przed rozpocz- 
ciem odbywania kary, samochód zatrzymał. 
policja, która aresztowała p, Giolkosza i odsta: 
wila do więzienia w Tarnowie. Podebno p. 
Ciołkosz przewieziony będzie do więzieniu mo- 
kotewskiego. DA 

W poniedziałek o godzinie 18 uplyngl 
min dobrowolnego zgłoszenia się dla. odbycia: 
kary dra Józefa Putka, skazanego w protesi 


brzeskim na 3 lata więzienia. Ponieważ dis Pu- 


tek nie stawił się do więzienia w iym terminie, 

przeto. policja aresztowała go | odstawiła di 

więzienia w Wadowicach o godz. 15.30, 
Sinar Res 


: Polska najpotężniejszym czynnikiem pokoju. 


Organ katolików alzackich, 

à Strashurg 27 listopada, 

(PAT) Główny organ alzackich katolików we- 
gionatistów „Det Elsaesser" za szcza obszer= 
ny artykuł p. t. „Nowe wielkie mócarstwo naj- 
potężniejszym czynnikiem pokoju w Europie", 
w którym z niezwykłą życzliwością kreśli obraz 
współczesnej Polski. Dziennik pisze yn. in.: Do- 
tychczasówy polityczny, kuluralny i gospodar- 
czy dorobek nowej: Polski zasluguje na pełne 
uznanie. W okresie 15-letniej niestrudzonej pra- 
cy dała Polska dowód swej niezwykłej żywot- 
ności i siły. Dzisiaj jest cna najpotężniejszym 
i najpoważniejszym czynnikiem pokoju na 
wschodzie Europy, Jej położenie międzynaro- 
dowe staje się z roku na rok korzystniejsze i 
wpływy jej zwiększają się. Wyzwolona mocną 


inicjatywą Piłsudskiego z wewnętrzno-politycz- 


nych fermentów Polska przebyła szczęśliwie 
kryzys parlamentaryzmu i obecnie buduje 
trwałe podstawy swej państwowości. Demo- 
kracja i autorytet państwowy — oto niewzru- 
szone filary republiki polskiej, 


Pacylista niemiecki o Polsce. 


3 Strasburg 27 listopada. 

(PAT) Pacyfisia niemiecki Alfred Falk ogla- 
sza w strasburskiej „Repúblique“ artykuł p, t 
„Czego chee Polska”, w któryfi wyraża pogląd, 
żę dążąc do porozumieniu z Niemtecami, Polska 
idzie ściśle po limji dotychczasowej pokojowej 
polityki. Polska nie chce niczego więcej — pi- 
sze Falk — poza bezpieċzeństwem i nienaru- 
szalnością swych granic, aby móc pracować 
w spokoju nadal nad konsolidacją i odbudową 


kraju. 


Wybory samorządowe i przyszłe 


zadania samorządu ziemskiego, 


Wywiad z wicemarszałkiem senatu senatorem Zygmuntem Leszczyńskim 


Senator Zygmunt Leszczyński udzielił nam 
następującego wywiadu: 3 
— Jak scharaķieryzowalby pan marsza- 
lek cbecną kampanje wyborczą do samo- 
rządów w odniesieniu do stanowiska za- 
jetego przez. Blok? 

Stanowisko zajęte przez B. B. W. R. jest je- 
dynia słuszne, a w b. zaborze rosyjskim nie- 
mal jedynie możliwe, Dzielnica ta przez dzie- 
siątki lat tego i ubiegłego stulecia, tak jakby 
nie miała wcale samorządu. Samorząd gmin- 
ny powołany do życia ustawą margrabiego 
Wielopolskiego, został po powstaniu stycznio- 
wem radykalnie spaczony i okrojony. Miasta 
w. województwach centralnych były zupełnie 
samorządu pozbawione. Nie wszyscy z żyjące- 
go pokolenia, pamiętają e homerycznych wal- 
kach i uporczywych zabiegach naszego przed- 
|stawicielstwa w Dumie i rosyjskiej- Radzie 
państwa, w celu uzyskania samorządu dla na- 
szych miast, choćby w bardzo ścieśnionych ra- 
mach. Zabiegi te nie doprowadziły do celu, 
rozbijając się o upór nacjonalistów rosyjskich. 

To był powód, że b. Kongresówka, przed 
wojną samorządu się nie doczekała, a ludność 
nie przeszedłszy szkoły samorządowej, nie mo- 
gła wyłonić z siebie liczniejszego grona dzia- 
łaczy, przygotowanych do gospodarki publicz- 
nej. Calkiem słuszne jest stanowisko rządu 
i Bloku. aby nie zacieśniać i tak nielicznego 
grona ludzi, posiadających pewne kwalifika- 
cje na, samorządowców, zastrzeżeniami co do 
poglądów pólitycznych lub przynależności 
partyjnej. To też powołuje się do samorządo- 
wej gospodarki, ludzi uczciwych i sumien- 
nych, a jako dalsze kryterjum, winna być u- 
miejętność prowadzenia własnego przedsię- 
biorstwa czy w łasijego warsztatu pracy. Kto 


bowiem nie wykazał umiejętności W prowa- 
dzeniu własnych interesów, nię zdoła objąć o 
wiele więcej skomplikowanych zagadnień go- 
spodarki samorządowej i sprostać wymaga- 
niom, jakie teorja i życie na jednostki samo- 
rządowe, czyli na ogniwa administracji pu- 
blicznej nakładają. KZ 
iProfuzji ludzi wykwalifikowanych a 


žad- 


nej dziedzinie i w żadnem środowisku nie pos 


siadamy, na sztuczną selekcję mas nie stać. 

— Qzży zarzut opozycji, iż okres postępo- 
wania wyborczego. do Rad i 
jest zbyt krótki, jest uzasadniony, 
dami. rzeczowemi? $ 

Pyta mnie pan, czy 


dów gminnych, gdzie są w 
du spisy wyborców, zarzut i 
wiany, nie jest uzasadniony. 

Zapewne, że jeżeli dana par 
prowadzić wybory gromadzki 
lityczny: 


mość wzajemną wyborców, Wlisk 
wy i 


ki 


s a 
porażkę wyborczą. Skoro jednak. y 
czątku zaznaczyłem, wynik wyborów w naj 
niższej komórce samorządowej ma dać Ra 
gromadzkie zdolne do pracy w 
gania czy załatwienia zagadnień 
życia gromadzkiego, to jest zai 
przekraczających granic wioski 
mieszkańców tejże, to dla tarć i porán 
tycznych Wv Radach gromadzkich “mi 
nie może: AGR 
© — Czy zdaniem pana marszalk 
je 3 ERIR © 


A 


entu. Kiedy poset 
Ciolkosz po zakończeniu wiecu wsiadł dô sa- 


madzkich 


` 


*wykonawców,, 


nemi. 
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ry osiągną swój cel i uczynią samorząd skiego uważa. pan marszałek za naj!b j konjunktury i bezgranicznego panowania | le, że przejazdy tego rodzaju ograniczone będą | wicie: "szkolną, związków ch i 
zdolnym do zrealizowania, nacjonai bliższe? i Radognej Twórezošci" wynika kardynalna|jedynie do relacyj naprawdę turystycznych. | zrzeszeń wolnych zawodów, i i nan- 
pojętych zadań gospodarczych i społecz-| Więc przedews em  brukowanie ulic przestroga. gminie deficytowej gospodarki | wycieczkowych, odpustowych i t. p. i zapro-|sowych i gospodarczych, zbiórki po domach 
nych? wiejskich. Wsie, zwłaszcza w falistych okoli- prowadzić nie wolno, ani inwestować na kre-|Wadzona zostanie skuteczniejsza kontrola, któ-|i zbiórki publicznej. Ponadto utworzono se- 
Pragnę ograniczyć odpowiedź na powy cach, a co zatem idzie na ziemiach ci: ch, dyt, choćby oferty kredytowe same się na-|ra usunie liczne nadu: „ jakie zakradły się |kcję propagandową, której zadaniem będzie 
psiatjie do samorządu ziemskiego, gdyż za-|budowały się w dolinach. Ludzie chcieli mieć rzucały. w obecnym systemie stosowania tych ulg. — | szerzenie wśród społeczeństwa świadomości 
gadnień gospodarki miejskiej się nie dotyka-|łatwy dostęp do wody, i to jest powód, że o- — Czy projektowana reforma podatków | Również zaprzeczyć należy pogloskom, jakoby!o tem, jak ważną dla naszego narodu jest 
łem. siedla wiejskie w Polsce mają najgorsze, bo samorządowych odbije się korzystnie na|zarząd kolei cofnąć miał t. zw. pociągi popu- sprawa <zapobiegania wynaradawianiu się 


Wicc ustawa o częściowej zmianie ustroju 
samorządu terytorjalnego z dnia 23 u 
bi, wprowadza dużą poprawę do przepisów 
obowiązujących do dnia 13 lipca bieżącego ro- 
ku. Mianowicie, na obszarze województw 
centralnych, znosi się tłumne zebrania gmin- 
ne, które nie dla gospodarki gminnej dać nie 
mogły; wprowadza się wybory dwu i trzy sto- 
pniowe, co daje większą gwarancję doboru lu- 
dzi w organach ciał samorządowych, wprowa- 
dza kolegjalnie działający zarząd gminy dla 
pewnej kategorji zagadnień. rozszerza się 
kompetencje naczelnika gminy (wójta) prz 
załatwianiu spraw innych, głównie z zakresu 
poruczonego. Są to wszystko momenty umoż- 
liwiające racjonalną i owocną gospodarkę, a 
więc ("ułatwiające zrealizowanie logicznie pò- 
jętych zadań gospodarczych i społecznych na 
terenie wiejskim. 

Oczywiście, że wszystko zależy od ludzi, bo 
w ramach najlepszej i najmądrzej skonstruo- 
wanej ustawy można się będzie spotykać z 
dużym wynikiem a terenie jednej gminy, a 
z mikłym wynikiem na terenie drugiej. Wszak 
już Napoleon I powiedział do swego ministra 
że „Uinteret de la communantć est de sa natu- 
rę somnifóre et sterile, l'interet de la commu- 
nawtć exige de la vertu et la vertu est rare". 
Czy opiuja takiego genjusza, jakim był Napo- 
leon nietylko na palu strategji, lecz i w dzie- 
dzinie prawodawczej, straciła na wartości, czy 
dziś do 130 latach, administracja publiczna 
i interes ogólny w cialach samorządowych, 
mogą z reguły Wiczyć na większą gorliwość 
to jest pytanie odbiegające od 
poruszonego tematu. Pytanie to dopiero z bie- 
giem czasu otrzyma właściwą odpowiedź. I z 
tym się łączy następnie pytanie, jaki winien 
być udział inteligencji wiejskiej w matych ko- 
mórkach samorządowych. 

Tu należy zróżniczkować i podzielić inteli- 
gencję wiejską na produkującą i nie produku- 
jacą. Do ostatniej zaliczam duchowieństwo, 
nauczycielstwo i sfery biurokratyczne. Oczy- 
wiście, że wnoszą one do obrad i prac samo- 
rządowych konieczną dozę oświaty i szersze 
horyzcenty, Natomiast nie doceniają one nale- 
życie momentu zdrowej kalkulacji, bez które- 
go wszelkie poczynania o charakterze gospo- 
darczym, muszą w rezultacie doprowadzić do 
fiaska i załamania. W tych środowiskach zro- 
dziła się po wskrzeszeniu niepodległej Polski, 
tak zwana „Radosna Twórczość”. Intencje jej 
inicjatorów były jak najczystsze i ideowe, ale 
nie mieściły się w granicach życiowej możli- 
wości, nie były realne. A każden krok chybio- 
ny na polu gospodarki samorządowej, działa 
deprymującó na masy, niekoniecznie przy- 
chylnie patrzące na poczynania, które są i ko- 
sztowne nie. dają rzeczywistych korzyści. 
Więc: sczynny: udział „inteligencji wiejskiej, 
która i produkuje i placi na samorząd podat- 
ki, i wreszcie orjentuje się w kalkulacji, od 
której, „wę. własnem gospodarstwie odbiegać 
nie można, jest nietylko pożyteczny lecz 
wprost konieczny. F 

Dotychczasowy udział ziemian w pracy sa- 
morządowej jest niewystarczający. Powody 
tego stanu sq: rozmaite. Przedewszystkiem 
wybory do. „Rad gntinnych odbywały się 6 czy 7 
lat temu i *abyw: aly się pod hasłami politycz- 
Wybor cy m wieni przez partyjnych 
dzfałaczy, nie:-godzili się na wprowadzenie naa 
zwisk ziemian na listy. wyborcze do Rad gmin- 
nych. Zzarugiej strony, mimo nawaływań i za- 
lecen za stony., Organizacyj Ziemiańskich, 
ziemianie naogół również nie starali się © u- 
zyskanie ,* mandatów. I stała.się szkoda nie- 
tylko dla: ziemian lecz i dla gospodarki samo- 
rządowej. Mógłbym: przytoczyć nazwy gmin, 
które swój budżet zamykały przez szereg lat 
Hor deficytu. (W Radach tych gmin zasiadali 
e, wraz z włościanami, radzili zgo- 
jnie, nad zagadnieniami bieżą- 
Aby tak było, należy nietylko 
lecz także nie opu- 


A 
BE w gmini: 
uzyskać mandat radnego, 
szezać posiedzeń Rad. 
- = Jakie PNE dla samorządu ziem- 


niesłychanie błotniste ulice. A mieszkańcy wsi 
żyją w warunkach niehigienicznych, powiem 
wprost szkadliwych dla zdrowia, jeżeli o krok 
za progiem obejścia brną w błocie. Jest waż- 
niejszem  wybrukowanie wszystkich dróg 
wioskowych w gminie, niż przedłużenie szo- 
sy przecinającej gminę 0 taką samą długość. 
Zresztą potrzeb jest co mie miara, szkoły, do- 
my ludowe, studnie, itp. w stko t potrzeb- 
ne, a „Radosna Twóręzość nawet w dobie kr 
zysu nęci. Więc z doświadczenia podczas do- 


działalności samorządu? 

W dobie przeżywanego kryzysu i nierentow- 
ności rolnictwa, mowy być nie może o zwięk- 
szaniu ciężarów publicznych, wszystko jedno; 
ozy skarbowych «czy samorządowych. Wszak 
pokrycie tych ciężarów obciąża to samo źró- 
dło dochodu. źródło wysychające, bo znikąd. 
nie zasilane. Zresztą reforma podatków samo- 
rządowych jest kwestją otwartą. Myślę, że mó- 
wić © tem jest jeszcze przedwcześnie i może 
powrócimy do tego tematu innym razem. 


Wybory do Rad miejskich w województw. ach 
zechodnićh zmień%ły grintownie wygląd” ideó- 
wy tych województw. Tam, gdzie dotąd rządzi- 
ta niepodzielnie Narodowa Demokracja — po- 
jawiły się bardzo licznie grupy prórządowe. 
Rządy w samorządach Pozn. ego i Pomo- 
rza bez Bezp. Bloku i wbrew Bezp. Blokowi są 
już wykluczone. W szeregu miast grupa pro- 
rządowa ma wię é, w szeregu miast ilość 


nych miastach jest mniejszością tak silną, że 
(wobec proporcjonalnego glosowania na lawni- 
ków) znajdzie się i w Radzie i w Zarządzie 
niiasta. Tak jest np. w Poznaniu, gdzie B. B. 
„ czterech mandatów wzrósł na 26 — o 9 mniej, 
niż narodowi demokraci. 

Taki rezultat głosowania przy tajności pra- 
wa wyborczego i w zestawieniu z faktem, że 
przygotowanie wyborów należało do samorzą- 
dów opanowanych narodową demokrację, 
że więc aparat wyborczy był w znacznej części 
w rękach opozycji — zasługuje na pilną uwagę. 
Świadczy, że Poznańskie i Pomorze przechodzi 


Wybory gminne w Wiel 


W Poznańskiem. 

Dotychczasowe obliczenia wyników wybo- 
rów na terenie województwa poznańskiego 
przedstawiają się następująco: BEWĘ. otrzy» 
mał 563 mandąty, Stron. Narodowe 454, NPR. 
49, PPS. 11, Niemcy 30, do podziału w miejsco- 
wych blokach 68, razem więc są to wyniki co 
do 1183 mandatów. Ogólna liczba mandatów 
do Rad miejskich na terenie województwa po- 
znańskiego wynosi 1312. Wybory w wojewódz- 
twie poznańskiem przyniosły cgronmy wzrost 
głosów BBWR. W roku 1929 BBWR. na tere- 
nie województwa poznańskiego otrzymało 358 
mandatów, Stron. Narod. 507, NPR. 219, PPS. 
65, Ch. P.-106, Stron. Lud. 31, bezpartyjni 33, 
Niemcy 92, ugrupowania wywrotowe 16. 


mandatów jest równa Tub prawie równa, w in- s 


Sukces BBWR. w Poznańskiem i na Pomorzu. 


pewną przemianę polityczną: „Patrjotyzm prze- 
staje być identyfikowany z szowinizmem na- 
cjonalistycznym, a Narodowa Demokracja traci 
nionopól na markę narodową, traci monopol 
ną reprezentowanie dzielnic zachodnich. Pozy- 
tswny wysiłek rządu około <zaspokojenia po- 
trzeb dzielnie zachodnich. okplo odciążenia te- 
go niebezpieczeństwa, jakiem jest zawsze dla 
tych dzielnic bl niemiecka granica — 


cie oceniony. Wyhory poznańskie i 


pomorskie są pierw nowej 
drodze tych dzielnic. 

Z wyborów tych nie można pominąć milcze- 
niem jednego faktu. W pogranicznem pomor- 
skiem mieście, w Nowem, listom polskim (Blo- 
ku i endeckiej) przeciwstawila PPS sojusz 
z Niemcami. Ten blok socjalistyczno-niemiecki 
na granicy Prus wschodnich nasuwa pewne 
analogje z krakowskim blokiem PES zZ rewo- 
lucyjno-nacjonal y „Bun- 
dein*, Stosunek obecnych przywódców PPS do 
państwa polskiego ma te same cechy i u pól- 
nocnych Tu południowych granic. 


kopolsce i na Pomorzu. 


Na Pomorzu. 

Wyniki wyborów na terenie województwa 
pomorskiego w 36 miastąch przedstawiają się 
następująco: Razem mandatów 556. Lista 
Nr. 1. BBWR. 275 mandatów (49,04%) w roku 
1929 135 mandatów 19%, Stronnictwo Narodo- 
we 181 mandatów (w roku 1929 221 manda- 
tów), Ch. D. nic (r- 1929: 25 znane), Stronnic- 
two ludowe nic (19), NPR. 55 (138), PPS. 15 
(60), bezpantyjni 8 (29), Nena 21 (29), Żyd: 
1 (nie). W większych miastach Toruń: Nr. 1, 
19 mandatów, Stron. Narodowe 16, PPS. 1, 
NPR. 4, razem 40 mandatów. Grudziądz: Nr. 1. 
24, Stron. Narodowe 9, PPS. 7, razem 40 mami 
datów. "Tczew: Nr. 1. — 13, Stron. Narodowe 
10, Niemcy 1, razem 24. Chojnice: Nr. 1. 13, 
Stron. Narodowe 4, miejscowa lista robotnicza 
3, Niemcy 4, razem 24. 


zym krokiem na 


Potanienie przejazdów na kolejach 


W związku z, ARESA przez DAS wiadomością 
o olmiżeńiutr. 1-go stycznia 1934 r. taryfy 
osobowej na kolejach, podajemy szereg wy- 
jaśnień kwęstyj które w niektórych dzienni- 
kach nie byly dość wyraźnie sprecyzowane. 
Podczas gdy stawki klasy Il-giej i IH-ciẹj 
ulegną zniżeniu, poczynając od 80-ciu kiló- 
metrów i zniżka osiągnie 25%, dopiero w re- 
lacjach około 190-ciu kilometrów, to stawki 
Klasy I-ej zniżone już będą od pierwszych ki- 
lometrów. przejazdu o 20%, a w relacjach 
większych, niż 80 kilometrów, zniżka ta bę- 
dzie rosła, osiągając przy 190-ciu kilometrach 
40% od obecnych stawek. Dotychczasowa bo- 
wiem proporcją cen klas II, II, I, wyrażona 
w stosunku 1 : 15:25 zmieni się na 1: 1,5 

Tak samo obniżenie stawek klasy l-e) stoi 
w ścisłym związku ze znacznym spadkiem 
| przejazdów w tej klasie za biletami normal- 


nemi. ? 

Nieścisłe są również liczne wzmianki i arty- 
kuły w prasie codziennej, jakoby reforma ta- 
ryfowa skierowana była swem ostrzem prze- 
ciw dalszemu popieraniu tury: styki. Przeciw- 
nie, zniżka ogólna, wyrażająca się w ‘sumie 
ustępstwa 25%, powinna ułatwić wszystkim 
obywatelom przejazdy do miejscowości iposia- 
dających znaczenie turystyczne i letniskowe, 
u drugiej zaś strony reforma nie narusza sze- 
regu ulg przyznanych 0 zw. zorganizowanej 
turystyce, pozostawiając nadał znaczne ustęp- 
stwa dła wycieczek AbIOPOW, ych €złonków to- 
warzystw turystycznych, oraz Związku Nar- 
ciarskiego, bilety narciarskie  1000-kilometro- 
we i bilety powrotne w niektórych ożywio- 
nych relacjach turysty ch w oznaczonych 
pociągach. Ponadto wydawane będą w miarę 


2. | potrzeby ulgi na przejazdy grupowe w celach 


wycieczkowych, zjaziawych, | 
sportowych 14. p. 


| Pod tymewyględem zajdą zmiany tylka oity- 


odpustowych, 


larne. W tym zakresie zajdą bowiem jedynie 
reformy, utrzymane w REA samym duchu. 


fnangurasja jake tine Daleki Vechi 


-Ministerstwo przemysłu handlu kómuni- 
kuje nam, iż w dniu 25-ym b. m. nastąpiło 
w Gdyni uroczyste otwarcie bezpośredniej re- 
zgularnej linji okrętowej z Gdyni do portów 
Dalekiego Wschodu. 

Nowe połączenie zostało uruchomione za po- 

ednictwem Far st Line, będącej własno- 
ścią dwóch wiełkich angielskich towarzystw 
okrętowych: Alfred Holt £ Co. w Liverpoolu 
oraz Ellerman & Bucknali SS. Co. w Londy- 
nie, posiadających łącznie 171 statków o po- 
jemności przeszło 1,200.000 BRT. 

Dotychczas statki „Far East Line“ odchodzi- 
ty z Londynu, Liverpoolu oraz Rotterdamu i 
Hamburga. Obecnie do liczby portów europej- 
skich, obsługiwanych przez Far East Line, zo- 
stała włączona Gdynia. Statki Far Fast Line 
będą odchodziły z Gdyni w odstępach 3-tygo- 
dniowych. 

Dnia 25-g0 b. m. odszedł pierwszy statek 
„Helenus“, zabierając z Gdyni drobnicę i we- 
giel. Następny odjazd statku „City of Bath“ 
nastąpi dnia 16 grudnia b. r. 

Za pośrednictwem Far East Line, Gdynia u- 


ętową z następującemi portami Dalekiego 
Wschodu: 


por, Hong-Kong, Szanghaj, Kobe i Jokohama. 


Pozatem statki Far East Line przyjmują rów- js 


nież ładunki na 
z przeladunkiem do szeregu 
Dalekiego Wschodu. 


bezpośrednie kónosamenty 
innych portów 
Maklerem Far East Line 


na Polskę jest Polska Agencja Morska w Gdy-| kompozytorski Kairo 
będzie w porozu-| ©" 


ni. Far FE: Line praco; 
imieniu z Żeglugą Polską S, A., której statki 
ilowozić będą z portów bałtyckich do Gdyni 
dia dalszego następnie przeładunku na statki 
Far East Line — ładunki, 
szły przez porty niemieckie i zachodnio-eu- 
ropejskie. Uruchomienie nowej linji ma duże 
znaczenie dla Gdyni zarówno z racji unieza- 
leżnienia się dzięki niej w obrotach towaro- 
wych z Dalekim Wschodem od pośrednictwa 
ohcych portów, jak i wzmożenia roli Gdyni 
jako portu tranzytowego dla wymiany towa- 
rowej między krajami bałtyckiemi Europy 
środkowej i wschodniej a Dalekim Wschodem, 
W uroczystości otwarcia nowej linji wzięli u 
dział, oprócz * przedstawicieli miejscowych 
władz gdyńskich, dyrektor departamentu mor- 
skiego w ministerstwie przemysłu i handlu p. 
|L. Możdżeński i naczelnik wydziału żeglugo- 
wego tegoż departamentu p. Feliks Rostkow- 
ski oraz p. Lawrence Holt, b. lord-major Li- 
verpoolu i współwłaścicie! towarzystwa okrę- 
towego Alfred Holt &, Ço, który specjalnie na 
inaugurację przyjechał z, Anglji. 


Komitet stołeczny zbiórki na Fundusz szkola. 
Polskiego zagrania 


Fundusz Szkolnictwa, Polskiego zagranicą, 
którego zadaniem jest popieranie i utrzymy= 
wanie szkolnictwa polskiego na obczyźnie, 
podejmuje wkrótce doroczną zbiórkę lutową 
na mecz szkól pólskich poza granicami kraju. 
Protektorat nad akcją zbiónki objął pan Pre- 
zydent Rzplitej. 

IW dniu 23 pm. odbyło się pod przewodni- 
ctwem min. A. Zaleskiego zebranie órganiza> 
cyjne Komitetu Stojecznego Zbiórki. 
braniu tem Dr Hełczyński, prezes Komitetu 
Wykonawczego, wygłosił referat o ćelach i 
zadaniach zbiórki na Fundusz Szkolnictwa 
Polskiego zagranicą, a członek Komitetu p. 
Si. Dippel zreferował organizację i plan pracy 
Komitetu SAW: Zbiórki. 

* Bla przeprowadzeni: zbiórki na tere- 
nia (Warszawy, AAA A sekcyj, a miano- 


kata bezpośrednią, regularną komunikację | p 


Penang, Port Swettenham, Singa-|. 


które dotychczas | suki polski 


Na ze-| ttwamy został adwokat Jerzy. Wi. 


młodego pokolenia polskiego na obczyźnie. 
Prezydjum Komitetu Stołecznego ukonsty- 
tuowano następująco: przewodniczący — min. 
A. Zaleski, wice-przewodniczący: woj. J. Ql- 
piński, kurator I. Pytlakowski, wiceprez 
T. Szpotański; sekretarz generalny — St. Dip- 
peł. Na przewodniczących sekcyj powołano: 


kuratora I. Pytlakowskiego, posła J. Glińskie- 
go, Dr Z. 
mickiego, 
lecką. 


Skowrońskiego, nadkom. St. Chel- 
mjr. X. Stefańskiego i p. J. Strze- 


KRONIKA. - 
SE Fx Riy sława 3 s listopada 
— Kalendarz na wtorek: $y 

słańca zachód 1528, wsch 

zachód 3 


OGÓLNA. 


— Zwłoki por. Mączki zatrzymane na granicy, 
W mocy z sohaty na miedzi! radeszia do w 
wy nieoczekiwana widz że wią s 
dia dokondnu : 
na remi 


tówcć wi 
àj po Jó- 
pów trilnny 
wia niależy 


ać dopomo 28 wzel. 2 
— Wzłny zjazd b. ułanów. W W 
r iu Cekman "W; 
1 p. 


n. WOJE zi Belina P 
Huchoweki Zarrak Meer w 
zawski. Przydyt rownież ne 
Akademiji s iury Waclaw 
kraarz, gane 
Osiński Zjamtowi pzwaliiczył kosorwy 
wofni: prezes” Rola woj. Belat/Praźmowski. 

— Szymanowski w Białogrodzie. W 
nej wiełkiej auli umiwer: lu SEMY si 


Iny BBWR poue 
dezy- 


znani ari 


Występ kompazy 
Binlognodzie ir H 


Jugos! Wk 
i wihomter ad ford, "Rzplitej z napise 
kiemu mistrzow z wdzięcztraści za przyjazd: do Jn= 


gosiawii. 


Z WARSZAWY. 


— Po otwarciu uniwersytetu. Wczoraj àd suni 


cia uczelni, Do uniwersytetu wpuszczano wyłącz 
mis profesorów, sluchu 1 osoby elużbowo zwią- 
zana z uczelnią. Celem ściślejszej kontroli i lwtwiej- 
szego nadzoru wprowadzono ruch dwustronny. Po- 
ustawiami przy brawach wejściowych wożni b. 
skrupulmwiyłe: sprawdzają tepitymacje wszystkich 
wehodzących na teren uniwersytetu. W dniu w 
rajszym przyjmowana zayżk tylko na, ląta wyż- 
sze. W następnych dniach kolejno przyjmowane 
bedą zapisy na roczniki mlodsze. Pomómo'wielkie- 
ga ruchu pamowiił spokój, niez lócony żadnym in- 
cydenteny. 

— Reklama. Odpowiednia komisja miejska opra: 
dowała qgpecjalne dmyczące urządzania 
relcłany axu Der in Według tych piza- 
pisów miasto podziwłone zostało na okręzi, w Któ- 
rych będą stosowane rozmaite sposoby reklamy. 
Specjalną uwage zwrócono na pl. Zamkowy, Przed- 
mieście Krakowskie, Nowy at. pl Trzech Krzy- 
ży, Aleje Ujasiowskie, Belwedarską, Bugatelę, 
Marszałkowską itd. słowem dzielnice reprezenik- 
cyjne oraz tę część miasta, która posiada charąk- 
ter zabytkowy. Nawe przepisy mają na celu nie- 
dopuszczenie do szpecenia miastu epeta er 
mi i /nieestetycznemi rekłamami. * 

— Znowu aresztowanie adwokata. Z Kolki 
prokuratora sądu okręgowego w. Warszawik masz- 
orawiczi A- 
resztownnte nastiypńlo naskutek doniesienia jedne- 
go z klićntów, zarziucającego adw Eborowiczawi: 
zdefrmudowanie depozytu w wysokości 1,356 zł. 

— Meldowanie koni. Zgodnie z istniejącenni pze- 
' pósgumi właściciele koni obowiązani są meldować 
zmiany w stanie posiadania koni. W ubiegłym iy- 
godnia ukarano przeszło 100 osób za: uieprzesurze- 
gamie: tych przepisów, 


przepisy 


+36 JOHAN BC 'BOJER. 


Nowa ojczyzna. 


"4 Przekład autoryzowany. 
—00— 


pójdzićsz do Kogo i innego i Pi 
 brzesz by cię przyjęto, to przyjdę tam i Wy- 
rzucę cię. Twole jed enie jest tam, gdzie 50- 
bie sam wybrałeś 

A Anton b nie zmowu przez ZARDY. śnieżne. 


Bergu. 
~O zmroku Jo Rak: RY) że ktoś zbliża się 
do cha A gdy chłopak “wsuwa glowę, za- 
wstydzony zh pokorny, Jo zaoszczędza mu 
ośby, NA byś odtajał! — mówi. 
Okazuje się jednak, że Anton odmroził je- 
dng nógę, więc Jo musi przynieść śniegu i na- 
cierać mu ja- 4 


o tych rzeczach powiedzieć nie potrafi? Dziwć 
ne to: iść tak przed siebie skróś tej bezkre- 
snej śnieżnej płaszczyzny, i mieć nad sobą 
A Iko niebo. "Tu niema nikogo, kogo mógłbyś } 
j Nikogo, ktoby cię krępowałŁ Tu 
nieje tylko pytanie: czem jesteś sam? Myśli 
te są takie natrętne, hauczycief Jo przystaje, 
zbiera go ochota zawrócić 
steś? W co wierzysz? Wolność? Głupie gada- 
nie. Zaprowadź głodne dzieci do pustego stolu 
1 powiędz im, że wolno in jeść, co chcą. Wol- 
ńość — ha, ha, ha! 

Nauczyciel Jo wchodzi do izby całkiem 
skromnie. Nie, czyżby istotnie chciał to zro- 
bić! Ale gdzie się pomieszczą? No tak, rozglą- 
„| da się i widzi, jak tu w sgląda. 


Karen próbuje poprzysuwać graty bliżej sie- i 


bie. Na nie się nie zdało — nauczyciel musia 


usiąść na jednej pryczy. a dzieci na drugiej 


Kal siadł przy stoliku, na którym zawsze stały, 
fiiżanki i nabijał fajkę. 

Taksamo jak w pierw: 
szkoły powszechnej w ojczyźnie. Cofnęli 
o pięćdziesiąt lat. A dzieci i nauczyciel mają 


"A pewnego dnia nauczyciel Jo doszedł doj na rękach rękawice. Karen nalega, by nai0- 


przekonania, że może się przecie zacząć nu. 
dzić w inny sposób iż dotychczas, Czyż nie 
mógłby naprzyktad przez kilka godzin dzien- 
vie nauczać dzieci w Skaret? ~ 

zy to postanowienie, z kilkoma 
jod pachą, ruszył w“ drogę. Tak, 
/ przęcie wolnym człowiekiem. 
Teraz może nauczać właśnie tego, co chce. To | żem. 
coś nowego. "Ale (eraz musi też pokazać, co 
p właściwie tkw iło, kiedy w starej ojczyż- 
ni czuł się tak skrępot nym i sprzykrzonym. 


inos? Ma teh mańczać wolności? No tak. 
ości wierzenia w co się chce? Tak, ale 
rzyć jego i uczniowie? CY nie 


Ba, o co właściwie, Dzieci patrzą to na nauczyciela, to na rodzi- 


miec usłyszeć slowo Boż 
więc od historji biblijnej. Ale nie w sposó. 
staroświecki; stworzenie świata musi wyłożyć) 
tak, by miało jakiś sens. Karen spogląda na 
Kala. Kal dymi ze swej fajki. ciel Jo 
Siara się. wyłożyć, co w historji jest po- 
daniem i mitem, a co naprawdę słowem 'Bo-| 

żem. Karen musi znów spojrzeć na Kala, który. 
zapomniał o fajce, wreszcie odchrząknął| 
przerwał wykład zapyt 
ko, co napisano w biblji jest słowem Bożem? 


'w. Nauczyciel Jo bawi się wyrazem tw; 
Karen. — O tem pomówimy podczas s: — 
odpowiadą Kalowi. 

SSE pozwolono wyjść na rae i tarzać | 


ch dniach istnienia) p. 
się 


Nauczyciel zaczyna. 


iem: czy nie wszyst-| n 


się w zaspach. sniegu.. Jo „Berg zapytal tymcza- 
sem rodziców, czy nie woleliby sami uczyć 
dzieci swe religji, a on nauczałby innych przed- 
miotów. Nie, nie, zaprzeczyli oboje — przecież 
on jako nauczyciel najlepiej musi się rozumieć 
na tych rzecząch. 

t Następńie wykładał dzieje wikingów, o woj- 


jaństwa na (Północy. Jo Berg próbował kryty- 
kować stare dzieje. Czuł jednak, że powtarza 
się tosamo. co przy obalaniu mitów biblijńych, 
że druzgoce ich wiarę. Prawda, że wikingowie 
ad byli piratami, i prawda też, że chrześcijaństwo 
wszczepiano ludziom batem i pięścią i rozpa- 
icnem żelazem, że ci królowie apostolscy byli 
„| katami i łotrami. Ale wypowiedz to — a „wia- 
ra" rozsypie się w proch. A dzieci nie chcą te- 
go słyszeć. Chcą, by święty Olaf pozostał świę- 
tym. Jo Berg czyta w niebieskich oczach Pau- 
linki, że o tych rzeczach nie wolno mu powie- 
„dzieć nic - brzy: dkiego, Och, Piłacie, co jest 
wdą? Jo Berg obmywa ręce w niewinno- 
ści i pozostawia czasom wikingów ich złotą 
aureolę, by dzieci mogly marzyć o czemś pię- 
knem. Kal znów pyta fajkę i słucha z prz, 
jemnością. Przypomina to bijatyki w czasie 
połowów Jia Lofotach. Więc w dawnych cia- 
sach także nie było lepiej. Karen uważa, by 
„brzęczeć filiżankami. Po chwili przykłada 
więcej do pieca, siada i ząbiera się do latania n 
spodni Olufa. Robi się całkiem cicho. Kal i Ka- 
ron siedzą z dziećmi w szkole, 

Chlopcy pragną atoli wiedzieć, jak bylo. 

dawniej tu, w Ameryce. — Oto masz — 
nauczyciel Jo. — Chłopcy zmienili już ojczy. 


Ale synowie wybiegają myślą przed ciebie. są! 


na najlepszej drodze przedzierżgnięc się 
w Amerykanów. Tax, tak. A przed odejściem 
opowiada, im jeszcze w krótk jak to Nor- 


wegczyk, Leif Erikson odkrył Amerykę. I ire- 


ne, stary! przybył tu tylko dla chleba i ziemi» sí 


Ściwie szkicuje dalszy bieg dziejów. Mąidneitego. Gdybyż to mieć: śledzia, albo ka 


Oczy błyszczą. Kal jeszcze nigdy w życiu nię 
szał tak wiele za jednym razem. Ale małą 
jri nie może usiedzieć spokojnie, złości się, że 
nie rozumie tego wszystkiego. 

Wrącając do domu, Jo Berg doznaje dziw- 
nych uczuć. A gdy skóńczy z mitami i chrze” 


drogi. Czem je- nach i pogaństwie i zaprowadzeniu chrześci- ścijaństwem, co dalej? Można wprawdzie prze- 


>czyć temu, w co inni wierzą, ale przedewszyst- 
kiem trzeba samemu mieć jasny sąd o tych 
sjrawach, Wobec tych dzieci nie może się 
przecież posługiwać blagą. W co wierzysz? Ja 
jest znów sam wśród rozległej śnieżnej równi- 
ny, z pustym przestyorzem ponad nią. — Ty; 
kióry padleś na kolana, kiedy strach przed 
pożarem zdławił ci śmiech w piersi! A gdyby 
tek jego starzy roflzice mieli rację — gdyby 
istotnie wygłaszał by} wtedy same banialuki? 
To go irytuje nawet tu. Czyżby 
względem mieli słuszność? A mimo to siedzą | 
tam w domu i czekają może, by do nich na- 
pisal? A przecież w głowie jego majaczy coś 
nowego. Och, te dalekie, zakłamane dzieje wi- 
kingów doprowadzały go stale do wściekłości; 
teraz jednak poznaje inny rodzaj historji: „hiz 

siorję tutejszych osadników, sagę © kohateż 
ieh pracy w walce z pustkowiem. Któregoś 
dnia stanie tu wielka szkoła w bogatym okre- 
gu, ta historja będzie głównym przedmiotemi 

suczania, a gdyby dak òn sam został kierów- 
n kiem? Perspektywa ia podnieca go. przenię 
| ka go uczucie, że musi się do czegoś przygoto- 
uywać. 1 

Zbliża się Boże Narodzenie. nież 
Ick. Żyją jakby w chacie rybacki 
1. Morten sam. Czy i w Boże 
nają tak siedzieć j jeść tę wieczną kaszę 
Z ZAPĘDY albo pieczoną słonine z kartofla- 
ni? Ach gdyhy to mieć przynninnej Kiały 
piacek! Morien pródowni upiec buiek i chleba, 
ale mu się nte udało. Piec nie nadaje się do 


Jek 
siónegö dorsza! Całemi dniami chodzą zády- 
mani. Pod wpływem wspomnień pogrążają się 
w melancholji. Sankami do kościoła w Boże 
Narodzenie, zaproszenia, a przedewszystkiem 
WARE rozlegające się w wieczór wigilji, mat- 
ka i rodzeństwo dokoła stolu! Tak, tąk, teraz 
dzieli ieh od tego tysiąc mil. 7 

Ale w wieczór wigilijny dzieci ze Skaret œh- 
chodzą wszystkich sąsiadów f zapraszają ich 
w gościnę. 

W gościnę! U tych ze Skaret? Omal nie 
.parsknęli śmiechem. Czy można. przyjąć? Cóż 
mogli im ofiarować w tej chacie, gdzie i bez 
tego tyle jest gęb do wyżywienia? ~ gr 

Ale Karen ma czyste sumienie. Zabili świ- 
nię na święta, wprawdzie nie starą, ale krą- 
glą i ciężką. W więczór wigilijny nakarmiła 


i pod tym [jak należy woły i krowy, nie zapomniala też 


© krasnoludku, lecz postawiła mu w stajni mi- 
seczkę mieka, W  najściślejszej tajemnicy 
przechowała też jeszcze od przyjazdu torebkę 
ryżu i flaszkę syropu. A teraz Kal stoi na dwo- 
rze i oczekuje gości. Pierwszy kroczy Olą Vat- 
| ne, prowadzi woły i toruje niemi drogę poprzez 
zespy, w które zwierzęta zapadają po brzuchy. 
Na saniach siedzi Elza, ókitana we wszystką 
odzież, jaką tylko posiadają, a głęboko, szczel- 
ne pookrywane, leży dziecko. — Witajcie! 
Wesołych świąt! A czy znajdzie się pomiesz- 
(czenie dla wałów? — Jakos to-pędzie. Witaj- 
cie! — Mortem sprawia im niespodziankę, 
przyjeżdżając na nowych nartach. Per Föll 
|drepce ciężko przed Anią, niosąc dziecko ża- 


| winięte w skórę. Mija spora chwila, zanim zdo- 


łają strzepnąć z siebie Śnieg. Ą kiedy nares7 
cie zebrali się wszyscy. chata jest pałntusień- 
ka. Dzieci ze Skaret zmuszone są umieścić ię 
na jóżku, gdzie siedzą w nowych ubraniach 
i maje przed sobą coś dobrego, Wesołych 
świąt! (Gd. n.) 


gie kr 


memmen 


-Kronika zamiejscowa. 
Z WOJ. WARSZAWSKIEGO. 


— Uroczystości ku czci Sienkiewicza. Staraniem 
piotrkowskiego Koła okręgowego Polskiej Macierzy 
Szkolnej, odprawione zostało nabożeństwo žalob 
nie zi duszę Sien! icz! Następiiie odbyt się 
CZÓŁ sienkiewiczowski, który zagaił „p. prezes Jel- 
nicki. Pi 


bernardyn 
kolicznościowe penia. P. pni 
z konceniem fo 
wypo 


Giepltuichówna 
ompanjamencie muzycznym 
Teza „Na. Olimp 7 
ani pełnej WIEŻ 

R „Zagłoba swaten". 
stościach obecni byli przedstawiciele widz i uže- 
dów państwowych i miejskich. 

— Trzy wyroki śmierci. W sobotę o g. 11 zapadł 
pa „sadu döraznego w sprawie wymordowania 
y Bagińskich i domow 
we-wsi Boryte, pow. 


szenie. Pa - 
ię do Pane Prez. 
skawienie. 


Z WOJ. KRAKOWSKIEGO. 


Skazanie ludowców. W sądzi 
w Wadówiech zapadł wyrok przeci 
con tą twa ludowego, którzy w 

m straj 
szpowzech. 
2 


te z prośbą ©- ula- 


grodzkkra 


nihi ulotki o fałszywej tr 
dba i urzędy omz mozące 
skażini zostali: Dr Józef 


U 2 
rji Garlacz sąd zawiesił wykonanie kar 

ta, zaś w stosunku. do pozostałych oskarzonycć 
kamt zostanie wykonana po uprawomocnieniu się 
wyroku. 

— Strajk w fabryce Solali. Ww dinit wozoni 
rozpoczął się stmjk w fa Ki 
w Zabłaciu. Do strajku przystąpiło 700 robotni 
IMięxizy -dyrekoją a przedąQawiejeiami str 
cych wozpoczęły się qrenwaktacje: przy wdz. in- 
spokigra pidcy p. Bekimi. celem zażegnania 
strajku 4 mwurea nowej umowy-zbiorowej na rok 
1934. Przebieg strajku jest ayłokojny. 

— Tragiczny wypadek. Wczoraj o przestrzenk 
pomiędzy Szafiarami a Bielym Durajcem sktutkiem 
własnej nów strożności został FACONY POZEZ WL 
kom nietarowy: Lux-Porpe. niejaki: Topór g Bań- 
skiej pod Białym Dunajcem. Topór został uderzo- 
ny prawy reflektorem, odnosząc obrażenia, skut- 
ych spę przewiezieni do szpitada: Umar: 

— Krwawo wesele. Drin tm, w nocy we wsi 
Kąpiele gińfnry, Dlużec zàl tal w czasie zaba- 
wy, wosełtiej mie wn wei leini Roman 
Itniolok. ,Spmiwcy bieri. Zabójstwa dokonano” nw 
tle zemsty osobistej. 


Z ZAKOPANEGO. 


— Elektryfikacja kolei Kraków—Zakopane. Dzi- 
siaj ratio przyjechała do Zakopanego „Lux-Torpe- 
dą” ktmfisja z prez. Bobkowskim ra czele, skia- 
dająm się w ińżynierów angielskich, w=eprawnch 
zwanych z elektryfikacją linji kolejowej między 
Zakopanem a, Krakowem. 


ZE LWOWA. 


— Atak gazowy. W sobotę o godz 21 kierownic= 
twa obrony przecinwia ej we Lwowie zarządzi- 
ło włurm Ulice w ciągu kilku minut zupełnie 0- 
pistószały, Równocześnie * pogasły w mieście 
wszystkie: światła. O godz, 21. pojawiła. się nad 
miastem eskadra samniolatów przyjacielskich”. 
m zostal odwołany. Komendant 07 
iniczej qaezydemt, minsta Droja- 
aństwu  Iwewskiemu oraz 
minie za! zasto- 
a sprawne przy- 
. Podołmie podzię- 


0 godz. 22 a 


ię do zarzadzen wiad 
gotowanie sie miasta 40 ohron 
kował Tudności Kwowskiej kierownik ćwiczeń ko- 
mendant. obrony „plk. Bi I |kreślająqc CZE. 
gólnio sprawność oddziuiów zwiayzku Strzeleckie- 
go, LOPP, Radja itd. 


( Z POZNANIA. 


— Afera przemytnicza. W Poznawiu 
wielką aferę przeniytniczą warszawskiej firmy 
Chęcinea, które na, podsiawóe fałszywych zezwo- 
1eń_ ministerstwa, przemyslu ń kandlu przemycata 


wykryto 


z Niemiec do Polski ch lowe, KTO- 
nosajowe iid  Przemytem na t Poznania 
zajmował się Chęciner junjor (syn). Stwierdziw- 


szy. że wladze sy ra jego tropie, Chęciner zbiegł 
z Poznania, W niku rewizji znaleziono wielką 
ilość <lrogocennych skórek ogólnej wartości 

szło 50.000 zł: Władze celne skonfiskowały przemyt. 


Z ŁODZI 


— Zjazd Rady naczelnej Związków zawodowych. 
W «nin wczorajszy <ibyto się w łŁadzł otwarcie 
zjazdu Stady naczej twej tji związków zawodowy chi 
pracowników umysłowych. 


Z BIAŁEGOSTOKU. 


a wychowawczo-le «W tych 
jo się posiedzenie sprawóżdawcze po- 
M, w Bialymstoku, Ro- 


— Por 
dniach © 


ja na celu SB: nd dziecmi chore- 

mi móróli je, dóponieganie rodzicom "tych dzieci 
i owania drogą porad i ba adani psycholo- 
psychjutrycznych, oraz uzdolnień dziec 
ak wynika ze sprawozdania, stałych pacjen- 

tów paradńćw liczyła 102, wywhidów zrobiono 143, 
wzutów szkolnych 97, udaleióno porad lekar- 
skich 268, badań imtetteencji 02. Pomdnia czynna 
byla w ciągu 8 miesięcy szkolnych. koszt utrzyma 
nia u czas. ismini wyrost 35 Na odbywam. 
obecnie posiedzeniu uznano istnienie poradni za 


konieczne, wobec czego postańowiono: stinë się 
© dulsze subsydja. 
Z WILNA. 


— Praca nad odbudową fary postępuje sabro] „O, 
naprzód, dzięki pomacy alicerów zarnizonu, spo- |: 
łeczeństwa otag subsydjów z ministerstwa! spraw 
wojsk. Dotychczes wybudowano rsa dich, 
wieżę, wstawiono do. prézbivérjum pięć okien go- 
tyckich, Nobo kz w: kaenieniw według starych 
wzorów. W okresie zimowym prace częścipe 
wo przerwane. 

Konferencja Związku teatrów i chórów ludo- 
wych Nasku! stammń Zwiążki teatrów ir chórów 
ludowych odbyja się w Nowogródku, konferencja. 
pracowników oświatowych; prucujących w mikre- 
sie teatrów i chórów AEn Refert p. t. „Rola 
społeczno-oświutowa teatrów 1 chórów ludowych” 
wygłosił delegat ministeriilny, p. Gorniak: dalej 
przemawiał p. Stubleda o ,, 

Związku teatrów. ii ghórów luelorwy' ch, wreszcie: p. 
Adamski 0 „organizacji pracy w zespołach”. Po -4 
fenatach różne y (eatralne i chóralne dały 
„szereg udntnych produkcyj amatorskich. 


zoom lance alcni > 


surap. 


* W sprawozdaniu osdziałalności wiełkieh 0b- 
serwatorjów. europejskich, wygłoszonem przez! 
p. A. Paara, prezesa Brytyjskiej Asocjacji” 
stronomicznej na tegorocznem zebraniu tej A- 
socjacji s w Lon żynie, wymienione zostało mic- 
dzy innemi i ierwatorjum krakowskie. Z 
działalności tego Obserwatorjum, kierowanego 
przez prof. T. Banachiewicza, p. Paąr podkre- 
; 


ho odnie | g 


| Zakopanego NE w Polsce ofie; 


sla wielką ilość dokonanych dosirzeżeń — w 
samem Obserwatorjum 1 na stacji Narod. Inst. 
Astronomicznego na Lubomirze (Łysinie) w 
Beskidach, i regularne wydawane efemerydy 
gwiazd zmiennych, ułatwiające obserwacje 
w tej dziedzinie innym instytucjom astrono- 
micznym. 


Obchód 25-lecia Związku Księgarzy 
polskich 


z bm. w, sali Tówirzysywa 
e Unoczystcz 


W. niedzielę, nii 


byl p. minister ZArzyckii ķtó- 
sy reprezeńtował i Prezydeńća Rzec 
tej i Obecni byti pae 
B p. wicewajew f 
reprezentowany 
jakoe stery 
gpietwamni: k: 


czarzy p. 
ieroszewski, | 


nzemówłeniu jp. 
ladat gratulacje p. Drzewiecki w 
u lzłyy przemysłowo -handiawej i B. Herse 
Centr nej Rady Organizacyj 
Następnie p. minister Zarzycki K 


Ania państwcńwe a 
księgarztwa niar 

A 1. WI. idz kowski, 
Watszawy oraz B. Chr 
oł odbyto się w ihplomów 
nkóm honorowym: Związku pp: G. Wolffowi, 
Z Arctowi, B: Chryamo nu i młotej odznak: 
hantarowej nzku wraz z ódpowiedhtetni: dyjplo- 
wami pp. ffoi ASt: Dembeniu byłemu 
garzi i twórcy Beblj Narodowej. Po 


éi na pólu ór 
Wolffa, 


„Z dziejów 
poczemi p. T 

hardzo ciekawa -prelekcję 0 roti ksi 
kulturnem kraju. 

Uroczystość za! 
dresów hbldown 
czypospoliej, 
Jelrżejewicza. 


Pzy w życiu 


cze zeta uchwałeniem a- 
ch dw. Para Prezydenóa Rze- 
dla Piłsudskiego i premjeru 


Wśród kolaże 


Polski Instytut Współpracy z zaginie | wydal 
w języku francuskim, rozprawę prof. I 
kowskiego © / kule. 19 Paktu Tigi 
Rozprawa prof. Makowskiego mog 

pl tów z punktu widzen: 
i obowiązujących tra- 
ści Paktu ligi: Narodów, 
artykułu 19, oraz wstępu 
do Paktu i arty] ulów 4,10,11, +15, jak również 
na zdamiu wybńt h rzeczoznawców, autor uda- 
wadnia, iż wedlug /Pakfu Liei Narodów wszelka 
rewizja, dokonsma bez wyraźnej zeady zaintereso- 
wanych, bylaby pogwałceniom obowiązujących 
przepisów prawa międzynarodowego. Odnosi: się to 
szczególnie do postanowień terytorjalnych ira- 
ktatów. 

Z: pracy prof. 


Opierając s 


lakowskiego wynika, że wszelkie 
dążenie do rew postanowień terytorjalnych tea- 
ktatów. pokojowych jest propagowaniem gwałtu i 
bezprawia i jako takie winno być gotępione i na- 
piętnowane. p 


Uroczystości w Grodnie 


Niedzielne uroczystości w Grodnies, poświęcone 
pamięci _ wielkieg: obchodowi święta 
pułkowego $) p. p. Im. króli Butorego rozpoczęły 
się capstrzykiem orkiestr wojskówych; "Na ryńku 
już przed godziną 3-t4  zgromatżiły się oddziły 
wojskowe wszystkich! rodzajów broni i przysposo- 
pienia wojsk< ` 

0 godz. 10-¢j na rynek Króla Batorego przybył 
it R Pw towarzystwie dowódcy 
twinowitza: "Po" przyjęciu waportu-od 
dowie 20-1ej dywizji piechoty. gen. Kleeberga, 


pezydent udii si kościoła furnego, gdzie 

iem cczekiWif koks ar kup Jalb- 

rzykows] å ks biskup polowy Gawlina, * którzy 
wprowadzi I a do: kośpioła. Wzdłuż 


się szpalerem oficerowie 
garnizonu gi stóp offdrzu ks. arey- 
biskup Jałbrzykowski powita Pana Prezydonta. 
Uroczyste nabożeństwo celebrował ks. biskup Ga- 
wlina, okolicznościowe kazanie wygłosił ks. prof. 
Śledziewski. 

Pó nabożeństwie, na placu przed kościołem od- 
była się uroczystość wręczenia < Panu Prezydento- 
wi odznaki pułkowej Bi p. p. 

W dalszym ciągu uroczystości Pp: an Prezydent 
przeszedł na skwer, gdzie zajął miejsce na specjal, 
mie ustawionem dl: ñ wzniesieniu. Rozpoczęła się 
kulminacyjńa część obchodu — oddanie hołdu kró- 
lowi Batoremu. 

Na znak hóldu pochyliły się wszystkie sztanda< 
ry: Tłum zastygł w bezruchu. Na wysókim masz 

je podniesiono chorągiew państwową. 

Po tej uroczystości Pan Prezydent zwiedził koś: 
ciół garnizonowy, zbudowany w 16-m stuleciu, 

wie odby ię defilada. Posta defilu< 

JA Oddziałów wywarła jak najlepsze wrażenie. 

Po defiladzie Pan Prezydebt dakonał na Zamku 

odsłonięcia tablicy pamiątkowej ku”czei króla Ba- 

torego, które poprzedziło przemówienie przewodź 

niezącego wojewódzkiego komitetu óbchodu, prei 
zega Gedroycin. 

Na zakończenie odhyło się w siii gdzie <tokonał 
żywota wielki król, uroczyste inauguracyjne posie- 
dzónie komitetu odludowy Zamku królewskiego 
Posiedzenie to zaszczyci swą obecnością Pan Pre- 
zydent Rzeczypospolitej. Komitet postanowi} wy- 
trwale i nieustępliwie prowadzić rozpoczętą pracę 


głównej. nawy 


dzieńskiego, 


nad odbudową Zamku, aby w r. 1936, jako w 14 
rocznicę zgonu króla Batorego, Zamek mógl „od- 
powiednto do swego przeznaczenia obchodowi 


dac tej świadczyć”. Zkolev Pan Prezydent 


qł udział w śniadaniu. Ke ma jego cześć 
j korpus oficerski 8I p. 
Pan Prezydent odjechał do Wars 


godz. 17-0j 


a © drużynowe ÉES 
Poli mozegrzdić 1. EA P. (Łódźj--Skoila (Warsza? 
wa) 8:8 punk! 


iw w Łodzi. 

Kraków--Śląsk zawody hokeju na lodzie odbyły 
się w Katowicach z trmmfalnym wynikiem dia 
Kiokowt 8:1 (5:0, 2:1, 1:0). 

Polska A—Polska B zawody ówiczebne poraz 
mz Nietncami rożezrino w Watr 
wyciężył team B w stośmnku 4:3 (12). Do: 
piero po przedłużeniu gry 6 15 mónut żespół A 
strzelił "3 dalsze bramki i wygrał ostatecznie 0: 
Śmi ły—Czarni spoikanie o miejsce w lidze nim 
odbyk „ią skilikieni mrozów, panujących w Wilnie. 
Wawel wygrał uhar 'KZOPN dzięki zwycięstw 
nad Grze zion RES 3? po  przedużeniuć zał 
wody trwały 141 Trinit. Sé] 
Polski Związek Narciarski organszaje: na terenie 
eang pR 
rarciarską. Szk soła ta ma być czynna od 10 
dnia. Rolę ror BROWN pełnić będa mair- 
tiarze ‘tej miary m Zdzisław itterschieki, Broni- 
staw Czech. Rudolf Bujak, Służewski i“Krzeptow? 
ski-Wawrytko. W związku z pówstaniem: CE ar 
peni szkoły narci wprawi 
g daleko idące ógraniczenia w tworzeniu samo- 
Bónięch różnych. kursów narciarskich, &řtem sai 
mem gikwidówane zostaną Ritsa. „prowadzone 
przez. idz nieodpowiednich. 
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Z Da i prasy. 


Umiędzynarodowienie łaciny. 

Entuzj: y zwolennik umięd: 

wienia. łaciny prof. Tadeusz Zieliński, cdpo- 

wiadając zwolennikom języków sztucznych 

tąk między innemi pisze na łamach „Gazety 

Polskiej“ o urodzonem w Warszawie Espe- 
ranto. 


Tyle adeptów 
tyle placówek, 


Hiwa zwoennik: FE: 
ziy 


speranto) 


no, ‘że abl 

wszystkich najb) 
T chodzi o 

ostatniej placówki: eta już jest prze- 

tłumaczona Ba speninio, bawem będzie wpro- 

wadzona. 0 kościcja. To się bowiem Esp 

mętleży: dłworzyj swoją modlitwę, 


Najnmńżej mi imponowała modlitwa: jest ona 
wzniosła, mie przeczę. ale według mego uczucia 


nawet od) jej dr än Liagkiem- świętości, 
żadna! inna, będąca utworem jednego, 
1 i dna wczorajszeżo, posiaruć nie może, 
Ależ one też została. przetlianaczona: ru. espè- 
wierzę, ilet i ten prze- 
kład jesf ze wszystkich najbli 
Nia mogąc tego kontrolować, nie śmiem prze 
czyć, nie cudu tu tet ae uzn 

Ze” weż, 
skich: ia 
we. 


dzieł rzeżbiar. 


s nie mając, wia- 
'mairimur lub SP2 Z przy- 
ę według przedinioju, Króry 


języków wydaja: mi się 
a w tem porównaniu dw niego 

jest bardzo pożytecz- 
nym minerałem; osobiśoi coprawda wolę mear- 
mur lub spiż, Jeden z. k ków nazmi dobry 
przekład — metamypsychozą; I w tem zawiera” 
jego trudność. 
żadnej własnej UMUszy nie p 
k naeran jest trudy 


da. 
, lecz Arane AUL 


czące się w pojęciu „monumentalność”*... 
słowie: rzeźbiarskie, które słyszał w Peters- 
burgu: 

«Glina — to 
niłem je wtencz: 
śmiertelmiość Otóż 
przysłowie zastosowa 
we — to glina. to 
to gips, jak wild: lacina, 
państwo, — to marniu iiertelność. + 


Austrja pozostanie niezależną. 


Wiedeń 27 listopada. 

(PAT) W Amstąedten wygłosił wczoraj kan- 
clerz Dollfuss mowę, w której m. in. poruszył 
sprawę stosunków austrjacko-niemieckich. — 
Można mi wierzyć — powiedział kanclerz — 
nie jest moją winą, że stosunek Austrji do Nie- 
miec ukształtował się tak niepomyślnie. Mu- 
sieliśmy 
chodziło tu o obronę naszej niepodległości, Wol- 
neść i miepodległość naszej ojczyzny zdołamy 
utrzymać. Sytuacja obeenie jest o wiele spokoj- 
niejsza i bardziej zrównoważona. Z najgłęb- 
szem przekonaniem wołamy do tych, którzy 
podburzają i grożą: porz sna- 
dzieje. Mówiłem zawsze i wszęd i 
my Austrję jako państwo niezależne, które nie 
ścierpi żadnego mieszania się w jego stosunki: 
wewnętrzne. Pod tymi warunkami oświadcza- 
łem zawsze gotowość do wyjaśnienia nieporo- 
zumień. 


Dzupej- 
marmur — 40 nie- 
nto żę iome 
1 do język: 


Rewizja u korespondenta , s Lidowych Hovin“ 


Praga 27 listopada. 
Jak donosi tutejsza prasa z Berlina 
aniu dra Fruchta, berlińskiego spra- 
wozdawcy „Hidowych Novin*, jednego z naj- 
poważni. ch dzienników czeskich przepro- 
wadzono rew umotywowaną  rzekomem 
przechowywaniem zakazanych druków, 
dziło iu o otrzymywany przez dra Bruchta 
z Pragi biuletyn prasowo-informacyjny, wyda- 
wany w Pradze przez przebywający tu zarząd 
"| socjal-demokratycznej partji Rzeszy. Dr Fruchti 
zaprotestował przeciwko rewizji za pośredni- | 
ctwem Związku prasy /agranicznej w Berlinie 
i poselstwa czesko-słowackiego. 


(PAT) 
w mie 


Proces o podpalenie Reichstagu. 


„Ostatnia taza procesu. 


~ Lipsk 27 listopada: 

(PAT) Z dniem dzisiejszym proces wchodzi 

w okres oczekiwany z naprężeniem, który wy- 
Je ma niebezpieczeństwo dążeń światowe- 
go komunizmu: dla ustroju państwa niemiec- 
kiego. 

O niebezpieczeństwie komunizmu 
w Niemczech. 

Van der Luebbe, który popadł znów w cal- 
kowitą apatję jest prawie na pół przytomny. 
Siedzi ze zwieszoną głową zupełnie nie intero- 
sując się przebiegiem rozprawy. 

Radca kryminalny Heller z Berlina . w 0b- 
ernie przygotowanym i odpowiednio wytre- 
żyserowanym wywodzie daje szczegółowy o- 
braz działalności Międzynarodówki komur - 
stycznej i niemieckiej partji komunistycznej 
cytując instrukcje i artykuły prasy zarówno 
sowieckiej, jak i niemieckiej oraz powołując 
się ma wydarzenia polityczne ostatnich cza- 
sów, które — zdaniem świadka — są miedwu- 
zmacznym dowodem - antypaństwowych - wy- 
stąpień komunistów, zagrażających całości 
Rzeszys Lecz nietylko Rzesza niemiecka: Mia- 
ła być objęta płomieniem rewolucji komuni- 
stycznej. Komintern -g takim samym rozma- 
chem i na tej samej płaszczyźnie przygotowy- 
wał ją również w innych państwach. Teror, 
strajki ma podłożu socjalnem i politycznem, 
krwawe rozruchy uliczne nie wyłączając mor- 
dów, miały być głównym środkiem przewrotu 
politycznego. Na częle, organizacje komuni- 
styczne podżegały tłumy do zbrojnego pow- 
stania -pod hasłem zdecydowanej walki prze- 
ciwko ustrojowi kapitalistycznemu i zniszcze- 
nia narodowego socjaliznni z jednem naczel- 
nem wskazaniem stworzenia w Niemczech na 
wzór Sowietów Niemieckiej ' Socjalistycznej 
Reppa Rad: Im bardziej nieuniknione było 
martwychwstanie narodowe Niemiec, tem 
KIERA A byty środki działania niemiec- 
kiej partji komunistycznej, która bagatelizu- 
jąc krew przelaną w walkach ulicznych przez 
współbraci wzywała do zdecydowanej walki 
z faszyzmem dla ostatecznego zdobycia - 
nawy państwowej. Osobny rozdział Heller po- 
święca zjazdom partyjnym: i namiętnej rzeko- 
mo rewołucyjności Torglera, który — zdaniem 
świadkg — był jednym z najbardziej niebez= 
piecznych postaci niemieckiego ruchu komus 
mistycznego, odpowiedzialnym -za wszystkie 
rzncane hasła przewrotu. ” 

'Dymitrow od czasu do czasu rzuca w stronę 
trybunału ostre uwagi, powodujące dużą we- 
sotość ma sali. : a 5 

Protest obrony przeciw przedłużaniu 
rozprawy. 

IW dalszym: ciągu rozprawy obrońca Torgle- 
ra Dr Sack podniósł wątpliwości co do celo- 
wości nużącej metody odczytywania raportów 
policyjnych, które i tak nic nowego do sprawy 
nie wnoszą, mogą przewlec proces o dalszych 

kilka tygodni. W związku z tem oskarżony 
Torgler składa oświadczenie, w którem kate- 
gorycznie stwierdza, że w rzekomem zebraniu 
instruktorów politycznych w dniu 14 września 
1932 r. wogóle nie brał udziału i o jego odby- 
ka mic nie wiedział. Sytuację podchwytuje 

Dr Sack, domagając się stanowczo ujawnie- 
nia nazwiska osobnika, który złożył policji do- 
niesienie w tej sprawie. Świadek Heller opie- 
ra się początkowo życzeniu, co siłą faktu wy- 
wołuje konsternację na sali, lecz później pod 


Eru |naciskiem nadprokuratora wskazuje nazwisko | 


konfidenta policji: Trybunał ogłasza następ- | 
nie uchwałę, utrzymującą nadal metodę ze- 
mañ Hellera z tą różnicą, że świadek jedynie |? 

wyłączy powoływanie się na doniesienia osób 
trzecich, w-danym wypadku konfidentów poli- 
cji Następują dalsze, niezmiernie nużące i 
bardzo skomplikowane wywody Hellera, obej- 
mujące całą litanję znanych powszechnie ha- |: 
seł „politycznych niemieckiej partji korn. 


stycznej, działalności - jaczejek i. kampanji 
prasowej. Zebranych na sali rozpraw ogarnia 
tak wielkie znużenie, że więle osób drzemie. 
Dzień dzisiejszy był jednym z najbardziej nu- 
dnych i nieciekawych dni procesu. 0 godz. 
16:20 dzisiejszą rozprawę zakończono. 

Dotychczasowy przewód sądowy (procesu © 
podpalenie Reichstagu obejmuje okolo 7.400 
stron pisma' maszynowego. Każdy dzień przy- 
nosi dalszych: 150—200 stronie. W ciągu 43 po- 
siedzeń przesiuchano w charakterze świadków. 
około 200 osób: Naojstrzejsze nagany otrzymał 
Dymitrow, którego ogółem 5 razy usunięto z 
sali rozprawy. 

4 Matka ZUS w Lipsku. 
„27, listopada. 

j prz Tipska iw towa- 
rzystwie córki matka DAONA? 10-1etnia 
staruszka i od SAMCZOJAŃA © niezwykłem za- 
interesowaniem śledziła”rożprawę. Po potud- 
niu ma nastąpić spotkanie jej z. nem w celi 
więziennej. 


i Bandycki- napadna pociąg w Madiani 


Charbin 27 listopada. 


(PAT) W odległości 
Cicikaru bandyci wykoleili ekspres transsybe- 
ryjski zdążający w kierunku zachodnim. W 
pociągu, który dążył z szybkością 50 mil na go- 
dzinę, znajdowało się przeszło 600 pasażerów. 
Pociąg wykoleił się i spadł z wysokiego nasy- 
pu. ` Bandyci ` strzelali do pasażerów, 
usiłowali wyjść g wagonów. Wielu pasażerów 
zostało zabitych i rannych. Znaczną część ban- 
dyci uprowadzili z sohą jako zakładników. 


Aresztowanie handlarzy wym towzrem 

Buenos Aires 27 listopada. 
(PAT) Naskutek poufnych doniesień o Wal- 
nem zebraniu handlarzy żywym towarem: sę- 
dzia śledczy w mieście La Plata wydał wła- 
dzom bezpieczeństwa polecenie otoczenia willi, 
będącej własnością niejakiego Symena Czer- 
niaka i aresztowania znajdujących się tam 
osób. Policja wtargnęło do willi w chwili, gdy 
odbywało się tam wielkie przyjęcie, w którem 
/brało udział przeszło 200 osób. Na widok policji 
obecni rzucili się do ucieczki, zdołano jednak 
aresztować 62 osób. Jak wykazało przeprowa- 
Gzone dochodzenie, wszyscy, aresztowani są 
znanymi na terenie Argentyny handlarzami. 
żywym towarem, wśród nich ząś znajduje się 
kilkunastu członków stowarzyszenia „Zwi-Mig- 


"fdal" „rozwiązanej swego czasu przez władze, 


którzy zostali wydaleni z granic kraju, zdołali 
jednak zmylić czujność władz bezpieczeństwa 
1 powrócić ponownie do Argentyny. Wszyscy 
aresztowani zostali przekazami manzon a 
wo-śledczym. 


_Hojny zapis na rzecz z Czerwonego Krzyża © 
s w Neapolu. 

MPAT) Zmarł w Neapolu 83-letni staściciać 
ziemski Wincenty Sarli, zapisując cały swój 
majątek, wartości kilkunastu miljonów lirów; 
na rzecz włoskiego Czerwonego Krzyża. 


| TEATR I MUZYKA. © 

- TEATR WIELKI: Dziś nieczynny, jutro „Stra- 

szny dwór”. _ i 
TEATR NARODOWY: Dziś „Don Juan". 

TEATR MAŁY: Codziennie „Bar. Lembach". 


TEATR KAMERALNY: „Ktośś. 
„TEATR POLSKI: Ostatnie dni „Kości 
„K iuszko pod 


„EEATR | NOWY: Dziś „Nie igra zaa x 
"TEATR LETNI: Codzi enie Arun 


jA f Jak 
AE Wina Asd | yaus T 


CYGANERJA: Ostatnie dni rewji „Serce na 
Ra ak $ eaa ma czele. ra 


yi A lzy 


w A NOWA 
kończeniu prot. Zieliński powołuje się na przy- | 


jednak być nieubłagani i twardzi, gdyż |, 


Cho-| 


40 mil na wschód od]; 


którzy | $ 


MEDJA: Dziś i codziennie Komedja 

[TEATR PRASETE o OKO: ty Pragi rewi 
3 noty Pragi! rewia. 

TEATR POP rucznił, sA: 


esoły po! 
TEATR 8.30: „Yacht miłości”. Dziś © 4:15 po pol. 
„Yacht miłości”, 


REPERTUAR 'EINOTEATRÓW. - 
Adria: „Biały upiór”. ` 
Apollo: „Szalona: noć*| ti CELEI 


Rz w masce” z Orgonom; 
de". - 


A 
Sabra". 


| rewia. 


A tyjemy“ 


Fedje. 


Odbiornik detektorowy i jego zasięg. 
Posiadacze odbiorników detektorowych zauwa- 
żyli niewatpliwie z nadejściem jesieni i dobrego 
7 odbiorniki kryształkówe _ poczęły 
ko stację do odbioru której odbior- 
nik został przystosowany, względnie nabyty, ale 
i stacje graniczne, dotychczas dla posiadaczy 
adhiornii 
przeto „detektorowicz* pr 
co spowodowało, że nagle słyszy stacje, które, jak 
mu przy nabyc: odbiornika mówiono: r 
go mie może odebrać niektórych sta- 
ych, choć te bliżej są położone qd jego 
miejsca zamieszkamia, niż. zagraniczne rozgłośnie, 
ja di onalé chwyta 1 jak 
, które odbie- 
napoty kaj: częst na zja- 
wisko jednoczesnego odbioru kilku stacyj "przy 
pomocy odbior a kryszialkowego posiadacz tego 
detektory pragni Uby osiągnąć każdą z tych slacyj 
© Klzielnie, ale nie wie, jak to ma zrobić. 

Odbiornik dotektorowy,  jestto przyrząd przetwa- 
rzający otrzymane z anteny impulsy prądów szyb- 
kozmiennych na drgania słyszalne, - puzerabiano 

na. dźwięki” przez słuchawkę, Ponieważ w instala- 
ti odbiorezćj detel lórówej niemi zadn: ee- 
mentów wzmacniających owe impulsy, zatem, od- 
biornik detektorowy musi otrzymać æ anteny im- 
pulsy. elektryczne © pewnej określonej mocy, gdyż 
w przeciwnym razie nie przetworzy ich na dosta- 
PCK silne drzahiat AREA Odbiór będzie” Sar 
by wibo nie będzie go wcale. Z powyższego wynika. 
ja odhiornik detektorowy zasięgu aylaściwie; kosz 
4 całkowicie BAS jest | od KI Są 


znąłby dowiedzieć się, 


naby wzmocnić odb 
sq slalo. Wresze 


l 


[Staat też odbiornik oi maże odebrat 

tację o dużej mory, ale bardzo. odleglą epil, niż 
bą — ale bliżej położoną rozgłośnię. Poniaważ 
stacje nadawcze Gprócz | li idącej wzdłuż po- 
wierzchni mi promieniają mównież. 
jące się od górnej. wan 
y i padające 4 powrotem na zierńię 
zdarzyć się latwo może, że nawet bardzo odle- 
nadawcza będzie rana z dużą silą 
w danej miejscowości, a 0 adziesiąt kilome- 
«wów dalej w kierunku tej stacji — odhioru jej e 
będzie wcale. albo będzie bardzo słaby. 

Ponieważ, jak jyż wyżej zaznaczyliśmy, gdbjon: 
nik, detęktorowy nie posiada żadnych elementów. 
wzmacniających odebrane drgania! elektryczne, je- 
| dynym sposobem wzmocnienia odbioru jest zasto- 
sowanie wzmacniacza lampowego. Możnaby 
wprawdzie, przez gastosowamie wyższej Jub, dłaż- 
szej anteny odebrać drgania nieco! silniejsze, ale 
w ten sposób zmniejszona zostamie selektywność 
odbiornika, t. j. zdolność oddzielnego odbionu kug- 
dej ze stącyj ” pracujących na. falach o zbliżonej 
długości. 


strzenne, odbi 


Z wywadów jasno wynika wniosek, że jeśli od- 


yształkowych niedostępne, Każdy- 


bieramy słabo stację zagraniczną, to” wzmocnić jej . 


odbiór "możetny tylko pzy pomocy lamp katodo- 
wych, a jeśli odbieramy kilka stacyj jednocześnie. 
to lepiej zaniechać ich_odhiorm, niż. starać się 
jedną z nich wyodrębnić. Najlepiej jest ograni- 
czyć się do najbliższej lub najsilniejszej z odbiera- 
nych bez żadnych przeszkód stacyj, Jeżeli wbiera- 
my” bardzo odległą. stację nadawczą zagraniczny, 
a nie odbieramy bliższej krajowej — mie 4lziwymiy 
się temu i pamiętajmy, że albo stącją zaja aniczni. 
nadaje ze znacznie większą mocą niż krajowa, niho 
gdhieramy falę odhitn: 06 faet Kiaan A dziełem 
przypadku. Zasięg siacyj krajowych, t i. najwięk- 
sza odległość, w. 
detektor, wynosi: dla Raszyna. około 450 kim. din 
Lwowa około 140 kim., dla Katowic i Wilna około 


100 kim, dla Krakowa, Poznania i „Łodzi około 
30 klm. 


„Program na Razi ni Janie 


sz] ASA z ihar. Warsz, 
Lwowa, pod dyr. EN E 
„Moje dziecko chee czytać” — SŁ Szuchowa, Nóg: 
Arje i pieśni w wyk. St. Wyszatycki: 
cital fort. "R. RARE 17.50: Ki 


Aid 
1935: Odczyt, 


19.40: 
symfon. P. R. i Pia Ravenua 
rzynka poczt. „techniczna, 2240: 
a z winianni Fukiera, 2305: Siu- 


20,00: 
(śpiew), 81.00: S 
Muzyka. cygan: 
chowisko p. t. 


Za broń: Ostrowskiego. 


Sprostowanie. 
W Nr. 262 „Dnia Polskiego* z dnia 15 Jisto- 
pada 1933 roku, w ogłoszeniu Dyrekcji G] S 
Towarzystwa Kredytowego: ‘Ziemskiego w 
szawie o terminach i warunkach licytacji dóbr, 
wyznaczonych zą zaległości Towarzystwa na 
sprzedaż Il-gą, czyli ostateczną od zniżonćgo 


akiej można sto stację odebrać na 


Sport, 


szacunku, — zaszły,w druku pastępująco nie 


dokładności: `“ 
I. W ogłoszeniu, dotyczącąji dobr z okręgu 
Siedleckiego: 
ni strónie 25-0j, w poz. 146), odnośnie 
dóbr Łuzki, pow. Sokołowskiego, w rubr. 
8-ej (termin sprzedaży) winno być: zę 


grudnia 1933 roku“, a nie „If „grudnia, 
co się niniejszem prostuje. - 
IL. W ogłoszeniu, dotyczącem dóbr z olręgn 
Zamojskiego: 
na że 28-ej, w. poz. 26 dane go rubryk 
5,6, T i $-ej, zostały omyl jesz- 


czone na jednym poziomie z UB 

poz. 25-ej; — powinno być, jak następ 

a) w poz. 25-ej, odnośnie dó) r 
„niec A, pow. Hrub PA 

/ winny być dane: w rubr. 
dium) — „zł. 170,800—*, 
(licytacja rozpocznie się i umyj — 
„Zł. 557.709.—",-w vubr. 7-ej wia 


notar) juszą) — — nB. I 
8-ej (fermin sprzedaży) — 
1933 x,“ 


WTOREK 28 LISTOPADA 1933, 


iBzimaż goe podarezy- 


Zmiany w systemie sprzedaży 
wyrobów tytoniowych. 


Agencja „Iskra“ komunikuje: 

Rozporządzenie Pana Prezydenta Rzeczypo- 
spolitej z dnia 27-go października b. r. o sprze- 
daży wyrobów tytoniowych, a w ślad za niem 
rozporządzenie ministra skarbu z dnia 30-go; 
października r. b. stanowią nowy etap na dro- 
dze rozwoju Polskiego Monopolu Tytoniowego. 

Zmiana w dotychczasowym systemie sprze- 
daży wyrobów tytoniowych idzie zasadnicza 
w kierunku jaknajwiększego nasycenia rynku 
i podniesienia tą drogą dochodów skarbu pań- 
stwa przez ułatwienie zakupu produktów mo- 
nopolowych: 

Ay sprzedaży hurtowej system 
zastąpi system umów 
mi a monopolem z utrzymaniem pierwszeń- 
siwa dla osób uprzywilejowanych. 

W sprzedaży detalicznej — sprzedaż uliczna 
i w miejscach użyteczności publicznej wyma- 
ga zezwolenia urzędu skarbowego akcyz i mo- 
nopolów i jest zastrzeżona przedewszystkiem 
dla osób uprzywilejowanych z inwalidami na 
czele. Wszelkie zaś inne sposoby sprzedaży de- 
talicznej wyrobów tytoniowych nie wymagają 
żadnego zezwolenia, pod warunkiem, iż nowe 
punkty sprzedaży sklepowej nie mogą być za- 
kładane w odległości bliższej, niż 50 metrów 
od punktu sprzedaży ulicznej. 

'W ten sposób sklep, czy jakakolwiek insty- 
tucja handlowa ma prawo i możność prowa- 
dzenia sprzedaży ulicznej wyrobów tytonio- 
wych, pod jednym warunkiem przestrzegania 
przepisów; dotyczących zaopatrywania się w 
towar, dhania o jego dobry stan, wywieszenia 
odpowiedniego szyldu nazewnątrz, a cennika 
urzędowego wewnątrz lokalu oraz udzielania 
organom monopolu wszelkich wyjaśnień, zwią- 
zanych z prowadzeniem. sprzedaży "wyrobów 
tytoniowych. ę 

Naturalnie wzbroniona jest jakakolwiek 
sprzednź wytobów. tytoniowych niczaopatrzo- 
nych znakiem. przedsiębierstwa Pelski Mono- 
rol Tytoniowy. 

Zmiany te, o ile dotyczą sprzedaży detalicz- 
nej, weszły w życie już z dniem l-ym listo- 
pada r: b. dotyczące zaś sprzedaży hurtowej 
wejdą w życie z dniem 1-ym stycznia 1 
t zn, że w dniu 31-ym grudnia r. b. wyga- 
sają prawa koncesyj na hurtownie, a od 1-go 

- stycznia 1934 v. zaczynają obowiązywać umo- 
wy, zawarte: pomiędzy hurtownikami a mo- 
nopolem. 

Umowy te będą zawierały wyszczególnienie, 
omawia jęce dokładnie sprawy zasięgu hurtow- 
ni. (rejonu) rabatu, kontrali, zapasów towaru, 
rozrachunków z monopolem, oraz: wszystkie 
iune kwestje, związane z handlem hurtowym 
wy Fobów tytoniowych. Księgowość hurtowni 
ma być prowadzona * według ogólnych zasad 

prawa handlowego. a nie jak dotychczas na 
„podstawie ksiąg akcyzowych. 

Z ,amuwianych rozporządzeń wynika rów- 
nież, iż odsprzedaż (czyli t. zw. podhurtownie) 
może odbywać się bez żadnego specjalnego ze- 
zwolenia, Rabat pi takiej odsprzedaży pozo- 
stawiony jest wzajemnemu porozumieniu się 
podhuntownika z detalistą. We wszystkich je- 
dnak wypadkach bezpośredniej sprzedaży kon- 
suinentowi - — obowiązuje cena taryfowa uwi- 
doczniona w urzędowym cenniku. Podkreślić 
trzeba, wyraźnie, że zmiany, które zaszły w Sy- 
stemie sprzedaży wyrobów tytoniewych, w ża- 
- dnym wypadku nie działają i nie będą działa- 
ły na szkodę tych osób uprzywilejowanych, 
Z, inwalidami na. czele, które pracując dotych- 
czas w handlu tytoniowym na podstawie kon- 
cesji, potrafiły zdcbyć i wykazać konieczną w 
każdym handlu fachowość i solidarność, Pra- 


koncesyjny 


wa ich do pierwszeństwa w tym zakresie, w. 


jakim istniały, zostały utrzymane w całej peł- 
ni, a o dochodach ich w dalszym ciągu będzie 
decydowało nie co innego, jak właśnie facho- 
wość, zapobiegliwość i solidność kupiecka. 


Bó npl lx zn. 


POLSEA. l 

Wzmożona działalność Banku Polskiego za- 
pobiegła deflacji. Wbrew wysùwanym swego 
czasu objawom, że pożyczka narodowa pocią- 


Ha Wu regjnalnym jaden ~ 
aiy zawodowej w Wilnie, 


Mamy Ww Polsce pewne głęboko zakorzenio- 
na tradycje, które powodowały i dotąd w zna- 
cznej mierze powalują gospodarcze niedorcż- 
winięcie społeczeństwa, -jego nieekonomiczne 
nastawienie. Brak dostatecznego. zrozumienia 
dla zagadnień gospodarczych, oraz roli po- 
RU zawodów w życiu spoleczeństwa 

i Państwa są w znacznej mierzę pozostalością 
tradycyj dawnego narodu szlacheckiego, ceniq- 
«cego przedewszystkiemi życie wojenne i pu- 

abliczne, później zaś tradycje narodu powstań- 
ców i bo,owców, narodu, który nie miał mož- 
mości należytega rozwinięcia swego życia go- 
_spodarczego w okresie zaborów, wskutek sy- 
- 4uacji politycznej, a klóry wialkie zasaby swej 
energji EEE przedewszystkiem w dą- 
żenia do polepszenia bytu politycznego. Tra- 
dycje te znalazły swoje odbicie w nastawie- 
niu psychiki społecznej, spowodowały pow- 
- stanie | jpewnego specyl licznego. „mieekonomicz- 
nego. urazu sychiozńego - z 


Odbija się to również na stosunku do róż- 
s nych zawodów, uważanych dotychczas za „niż 
jak kupiec, rzemieślnik, pracownik tech- 
_niczny, czy handlowy, oraz co.się z powyż- 
szem wiąże, szkolnictwa zawodowego. Co- 
prawda przyczyny nieprzychylnego ustosun- 
Bocca się spoleczeństwa do szkoły zawodo-| 
owej PARE "również w jej niedomaganiach i 
ʻaki ach, wynikłych z zaniedbań w tej dziedzi- 

e pol zaborami i odziedziczonych po zabor- 

+ (w szczególności w Województwach Pół- | ctw 

. NE PRE oraz z trudności zreformo- 


| wysokość sum wpłacany 


pomiędzy hurtownika-|j 


można stwierdzić, iż obawy te b. 
ne. Zawdzięczać io należy wzmożonej dz 
ności kredytowej Banku Polskiego, który 


zwiększył swój portfel wekślowy i lombardo- 
wy 


e wrześniu o' 27.7 milj. zł., a w paździer- 
u obniżył go tylko o 5.7 milj. zł., chociaż 
h z tytułu pożyczki 
była w październiku kilkakrotnie niższa, niż 
ześniu. Równolegle z tem, że udział Ban- 
ego w kredytowaniu życia gospodar- 


czego jest niemal taki sam po pożyczce, jak 


przed nią, należy stwierdzić, że również znacz- 
ne wypłaty gotówkowe z tytułu pożyczki, w 
niedużym tylko stopniu odbi ię na sytuacji 
R i ich działalności kredytowej. 
Wiaściwy sposób walki ze zbędnym przywo- 
zem. RAA miz powodów zbędnego importu jest 
fakt, że konsument krajowy niezawsze 
- dokladnie poinformowany © możliwo- | 
ściach produkcyjnych przemysłu krajowego. 
Stąd na podkreślenie zasługuje inicjatywa Pol- 
ge Związku Przedsiębiorstw rotech- 
nicznych, który wydał ostatni: 
kich polskich fabryk elektrotechnicznych ze 
szczegółową specyfikacją ich wyrobów. Doce- 
niając znaczenie tego wydawnictwa, Centralny 
Związek Przemysłu Polskiego zwrócił na nie 


uwagę crganizacyj przemysłowych, wychodząc 
z założenia, że może ono znakomicie ułatwić 


pokrycie zapotrzebowania przemysłu na arty- 
kuly techniczne, przedewszystkiem w produk- 
cji krajowej. 


ZAGRANICA. 


Obroty handlowe polsko-frarcuskie. Jak już 
4donosiliśmy, w roku bieżącym nastąpiło po- 
ważne zmniejszenie eksportu francuskiego na 
rynek polski, tak że w roku bieżącym obroty 
handlowe polsko-francuskie wykazuj. 
pierwszy dodatnie saldo 


pozycją w zakre: iraportu towarów: polskich 
rancji był węgiel, drzewo użytkowe oraz 
łącznie ze siodem; Ponadto Polska jest 
nym dostawcą wosku, parafiny, nasion, 
cukrů, przetworów mię- 
snych, wyrobów drzewnych, eynku i t. p. W po- 
równaniu z rokiem ubiegłym zaznaczył sk 
w ciągu pier ch dziewięciu miesięcy b. 
wzrost dostaw skór z Polski, warzyw Suszo- 
nych, nasion, cukru, węgla, produktów nafto- 
wych oraz wyrohów drzewnych. Natomiast po- 
ważny spadek wywozu z Polski objął artykuły 
takie, jak: ziemniaki, jaja oraz odzież i kon- 
fekcję. Ogólna wartość dostaw towarów pol- 
skich obliczana jest na 151 miljonów franków 
francuskich. 

Międzynarodowy kartel cyny. W tych dniach 
zawarta została umowa w sprawie przediuże- 
nia na odmiennych njeco zasadach międzyna- 
rodowego! kartelu cyny od dnią 1 stycznia 
1934 r do 31 grudnia 1936 r., a więc na okres 
dwóch lat. Charakterystyczną cechą tej umo- 
wy jest klauzula, dotycząca outsjidertów. Jak 
wiadomo, czynnikiem, który nie pozwala kar- 
teom stwarzać zbyt dobrej kóńjunktury dla 
syeh- cżłonków przeż nadlnierne. podnosze- 
nie cen i t. p., jest obawa, że konjunktura ta 
będzię w pierwszyru( rzędzie wykorzystana 
przez outsider'ów i |je'w dużo szerszym stop- 
niu, niż przez człońków kartelu, którzy są 0- 
graniczeni nofmamt kartelowemi. Na tem tle 
wspomniana umowa międzynarodowego kar-| gi 
telu cyńy przewiduje, że jeżeli wytwórczość 
outsiderów wyniesie w ciągu półrocza 25% 0- 
gólmej wytwórczości cyny, lub też przekroczy 
15 tys! tonn, to każdy członek kartelu będzie 
miał prawo wypowiedzieć umowę z terminem 
(-ciomiesięcznym., 

Poprawa na światowym rynku żelaznym: Na 
światówym rynku żelaza obserwować można 
od dłuższego czasu poprawę konjunktury. Na- 
pływ zamówień w listopadzie był lepszy ani- 
żeli w miesiącu październiku r. b. Na angiel- 
skim rynku surówki sytuacja jest zupełnie do- 
hra, a producenci przyśpieszają uruchomienie 
nowych wielkich pieców. Na rynku daje się 
odczuwać brak niektórych gatunków surówki, 
zwiaszcza surówki Cleveland. Również we 
Francji sytuacja na rynku surówki jest zado- 
walająca. Gorzej nieco przedstawia się sytua- 
cja w stalowniach i walcowniach, gdzie stan 
zamówień uległ pewńemu zmniejszeniu. Sto- 
sunxowo najlepiej przedstawia. się sytuacja w 


wania i dostosowania oświaty zawodowej do 
nowych potrzeb i warunków. 

Reforma stawała się jednak nzeczą coraz 
bardziej konieczną i to tak „reforma“ psychi- 
ki społecznej jak i szkolnictwa zawodowego. 
Zwesztą ogólna +„ekęnanizacja” społeczeństw 
calego świata, oraz liczne przemiany, -jakich 
wciąż jesteśmy świadkami na polu gospodar- 
ceem, wywołały również w krajach, znajdu- 
jących się pod względem oświaty zawodowi 
w znacznie lepszem położeniu œl Polski, dąż- 
ności reformatorskie, dążności do nadania sil- 
niejszego piętna gospodarczego szk 
dv jego wzawodnienia oraz napraw: 
cych szkół zawodowych, w szczęgólie 
dò ich większego zbliżenia i związania z ż 
ciem praktycznem; prądy te stały się aktual- 
ne i u nas i przycblekać się zaczynają w realne 
ksztalty. Pierwszym krokiem w tej dziedzinie, 
zapocząskowującym "rekonstrukcję szkolni- 
ctwa in. capite el in membris, szczególnie 
szkolnictwa zawodowego, była radykalna re- 
forma ustroju szkolnictwa, przewidziana u- 
stawą z.1i marca 1932 r. Ustawa ta stanowi 
punkt awretny dla oświaty: „polskiej wogóle. 
Przebydowująt całe =szkomietwo stawia ona 
oświatę zawodową ma jedno z pierwszych 
miese wśród innych gałęzi wychowania, u- 
weględniając w calej pełni te, zdawałoby się, 
oczywiste fakty, jednak tak bardzo do nie- 
dawna zapcznawane, że szkoła wirma w pierw- 
szym rzędzie przygotowywać do zawadu, że 
zawody „gospodarcze“ muszą rozporządzać 
siłami odpowiednio do ich KOR wania przy- 
gotowanemi. * 

Nowy ustrój szkolnictwa ipKorporuje oświa- 
tę zawodową. do ogólnego, systemu szkolni- 

ctwa, wyprowadza ją ze słynnego „ślepego 
zaułka”, umożliwiając przejście ze szkół ogól- 


| gnie za sobą ujenine skutki deflacyjne. obecnie | Niemczech, gdzie walcownie wykazują nawet 


pewne zwiększenie zatrudnienia. Natomiast 
we Francji oczekiwać należy ograniczenia pro- 
dukcji o 10%. W Belgji sytuacja utrzymuje się 
bez zmiany. W Hiszpanji zanotować można 
pewne ożywienie w działalności hutnictwa, co 
przypisać trzeba zamówieniom na szyny, 
ianym przez huty hiszpańskie od 
ich. Zamówienia te obejmują do- 
yn za cenę 11 miljonów pe- 


stawę 
setów. 

Kartel papierosów w Niemczech. W Berlinie 
| per: traktacje w sprawie utworzenia kartelu 
{fabryk papierosów są na ukończeniu. Umowa 
przewiduje ustalanie przez karte! warunków 
sprzedaży i kontyngentów produkc. Firmy, 


jj 


najmniej 150 ty 
umową co do v sprzedaży, A fabryki 
których obrót miesięczny wynosi conaj. 
malej 150.000 Rmk, podpiszą umowę zarówno 
co do warunków , jak też co do kon- 
tyngentów ka cen papiero- 
sów nie jest przewidywana. 

Łotwa rozbudowuje cukrownictwo. Jedną 
z przyczyn katastrofałnego spadku wywozu 
cukru ze wszystkich krajów eksporterskich, 
nie wyłączając Polski, jest rozbudowa przemy- 


| 


słów cukrowniczych w krajach importujących 


cukier. Tak np. ostatnio rząd łotew: 
nowił wybudować dwie nowe cukrownie kosz- 
tem 6 milj. latów. W ten sposób ogólna liczba 
cikrowni łotewskich wzrosły do pięciu. Ro- 
boty -wstępne zostały już rozpoczęte. Projek- 
towane jest również rozszerzenie płantacyj bu- 
raczanych. Tegoroczne zbiory buraków cukro- 
wych na Łotwie wystarczają bowiem jedynie 
do wytworzenia 30 tys. ton cukru, podczas gdy 
zapotrzebowanie roczne szacowane jest mini- 
malnie na 40 tys. tón. 

Wywóz wódki do Stanów Zjednoczonych. 
Wobec zniesienia prohibicji w Stanach Zje- 
dnoczonych otwierają się duże możliwości wy- 
wozowe napojów wyskokowych do tego kr; 
co nie powinno u uwagi naszego przem 
wódczanego. Wprawdzie skutkiem p 
czajeń ludności dużem powodzeniem: niewąt- 
pliwie ciesz ię będzie-głównie whisky i gin, 
ale wobec małych ich zapasów na miejscu po- 
pytem cieszyć się będzie i wódka, której po- 
-| Szukują wychodżcy polscy. Nie ulega wątpli- 
wości, że przy sprężystej organizacji wywóz 
naszych wódek mógłby liczyć w Stanach Zje- 
dnoczonych na poważny zbyt. 
VERE Z PEZZZY WO EES 

GIEŁDA ZBOŻOWA W WARSZAWIE. 
Z dnia 27 listopada 1933. 

Dziś notowano za 101 ki wagon Warszawa, 
w handlu hurtowym, ladun) PE $ żyto 
jednolite 142b — '476, żyta zbierane ——, 
jednolita 2075—2135, pszenica zbierana 2 
owies jednolity 13-75— 14:00, owies zbierany 13:5—14'50, 
jęczmień nz kaszę 18:50—1400, jęczmień brow 1500— 
155), groch polny 2200—2400, groch Victoria 2600 — 
80:00" wyka 1400—1500, peluszka 13:00—14-00, rzepak 
zimowy 4 -00—42 00, rzepik zimowy 3500—4000, rzepik 
letni 8800— 41-00, siemię lnizue 890'—4000, koniczyna 
czerwona surowa 13000—150'00, koniczyna czerwona 
| —19000 koniczyna biała surowa 70 00—1' 0:00, 

jniczyna biała prima 9000 — 11000 ziemniaki jadaine 
850—870, seradeln 1100—1200, mək niebieski 60:00— 
6700, mąka gnt. 1-sry -Luksusowa- 36:00—42-00, mąka 
pszenna gat. ]-szy 65°% 8200—3900, mąka pszenna gat, 
2egi po *Luksusowej+ 2400-8200, mąka pszenna gat. 
Bci >Pośrednin 1700—2500, mąka żytnia pytlowana 
pat. 1-szy 2400—20'00, mąka żytnia mitkowa : razowa 
1800 — 1400, otręby pszenne 9-75—1025, otręby żytnie 
925—975. kochy lniane 18:60—19 00, kuchy rzepakowa 
14:50—15 00, kuchy słonecznikowe 19 00—19:50, śrat Soja 
28 00—24'10. 


r 


KURSA GIEŁDY ZBOŁOWEJ W POZNANIU. 
Poznań, 25 listopada 1988 r, 
“Ceny orjentacyjne 

Żyto 1450—1475, pszenica nowa sdatna do przemiału 
1826—1875, jęczmień browarowy 1475—1550. jęczmień „„ „oe 
695 g/l 1320—1350, jęczmień 675 g/l 12-75—13-00, owies 99400 
1300—33 25, mąka żytnia 65°/, wł. work.20-75—21-3 /, mąka 
pszenna 66*/, wł, worka 29 50—3150, otręby żytnie 10 25— 
10:75, pszenne 9 0—10-00, pszenne (grube) 10 50—11 00, 
rzepak zimowy 39 00—4**00, rzepik zimowy 00-00 — 00-00, 
gorczyca 3500—87-00, wyka latowa 1509—1609, peluszka 
1450—1500, groch Viktorja 21-00 — 23:00, groch Folgera 
2100—2309 seradela 1850—1550, koni czerwona 
170700—220-00, koniczyna biała Bb d0- 18070), koniczyna 
żółta odiłuszcz. 9000—110:07, ziemniaki jadalne 4-25—4'50, 
ziemviaki fabr. za kilo °), —20, makuch Iniany 19%0— 
20 00, makuch rzepak. 1600—1650, makuchsłonecrn. 18-50— 
19:60, śrut Soja 23:00—2350, mak niebieski 5300—5710. 

Ogolne usposobienie spokojne, 


no-kształcących do zawodowych, już poczyna- 
jąc od niższych szczebli, a kończąc na najwyż- 
szych, ułatwiając przejście ze szkół qpwodo- 
wych niższych typów do wyższych i na odpo- 
wiednie fakultety zakładów akademickich, 
dluilej przewiduje on w szerokim zakresie przy- 
sposcbienie. zawodowe i t. d. Szkola ogólno- 
kształcąca ma również otrzymać spory Za- 
strzyk gospodarczy” i to bd najniższych 
szczebli. 

Reforma ustrojowa umożliwia i wymaga 
wlania nowej treści w zrekonstruowane for- 
my, przyczem uwzgłędiiając zdobycze do- 
wiadczeń i badań własnych i obcych, treść ta 
winna uwzględniać również potrzebę indywi- 
dualizacji regjonalnej ay zakresie szkolnictwa. 
Muszą być ustalone wszystkie bolączki i bra- 
ki i w miarę możności usunięte te z pośród 
nich, które usunąć się tylko dadzą. Jest to 
specjalnie ważne dla Ziem Północno-Wschod- 
nich Rzeczypóspolitej, gdzie braki te są Wy- 
jątkowo dotkliwe, gdzie szkół zawodowych 
mamy wyjątkowo mało, gdzie obecna sieć 
szkolna ńosi charakter w znacznej mierze 
przypadkowy i nie jest cdpowiednio dopaso- 
wana do gospodarczego charakteru i potrzeb 
terenu, gdzie podstawy finansowe szkolnictwa 
Są ńiezwykle skromne, a potrzeby w dziedzinie 
oświaty zawodowej bardzo wielkie, wobec 
ogromu dotychczasowych zaniedbań tak na 
polu kułturąlnem, jak i gospodąrczem, wsku- 
tek czego więcej w tej dzielnicy, niż w innych 
częściach nastago kraju — - mamy do adrobie- 
nia. 

Przy przebudowie calego gmachu szkolni- 
ctwa nasuwa się szereg zagadnień organiza- 
cyjnych, finansowych, pedagogicznych i in- 

nych, wymagających da sę przemyśle- 
mia i rozwiązania. 
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wybieram się dzisaj wieczór na daycinz 
da Parkowezo Hotelu. Choiadabym je włożyć, To 
będzie tak oryginalnie wyglądało. 

T tak-wnuczky dopiasza się sanra © przywizia- 
me jako ozdaby tego co idla poprzedniega pokole- 
nie; jeszcze było piętnem ich Życia. 

Czas mija. 


Bab. 


Niezwykła ustawa w Bułgarji. 
W niedługine czasie nie będzie wolno, w! Bulga- 
rji zwracać się do znajomych czy nieznajomych 
z popułurną prośbą palaczy: „C: pan. pozwoli. 
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Bezrobotny 


Sienna 69, 14. 


i FROTERKA" - 


3; 
Wi. Fili pial: 
tel. 696-50; 
Froterowanie, wiórkowanie, za- 
ciąganie podłóg, opatrywanie 
okien na zimę, czyszczenie szyb . 
wystawowych, oraz okien w mie- 
szkaniach prywatnych. ` 
Ceny nadzwyczaj konkurencyjne. 
(309-1-6) 


DRUKARNIA MAZOWIECKA R: 


SZPITALNA 1 


WARSZAWA 


TELEFON 649-04 


ZAŁATWIA WSZELKIE ROBOTY DRUKARSKIE 

HSIĄŻKI, GAZETY, a także BLANKIETY FIRMOWE, RACHUNKI, BILETY WIZYTOWE, PRZEKAZY itd. 

Pozatem przyjmuje do artystycznego wykonania jednobarwne lub w Kolorach na pocztówkach 
i papierach listowych widoki pałaców i dworów. 


CENY NISKIE — WYKONANIE ARTYSTYCZNE 


(24) 


i 
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W tych warunkach w chwili abecnej szcze- 
gólnie pożądana jest bezpośrednia wymiana 
zdań na powyższe tematy między sferami 
oświatowemi, a społeczeństwem, nie może jej 
bowiem zastąpić kontakt jedynie papierowy. 

Taką właśnie wymianę zdań na tematy, di 
tyczące oświaty zawodowej, ma na cełu I. Re- 
gjonalny Zjazd w sprawach Oświaty Zawodo- 
wej, awoływany w Wilnie na 3 grudnia br. 
z inicjatywy Wileńskiej Izby Przemysłowo- 
Handlowej, a w drodze współdziałania z Izbą 
Kuratorjum Okręgu Szkolnego Wileńskiego, 
Uniwersytetu: Stefana Batorego, Magistratu 
m. Wilna, Izb Rolniczych Wileńskiej i Bialo- 
stockiej, Izby Rzemieślniczej w Wilnie, oraz 
Stowarzyszenia Naucz. Szkół Zawodowych. 

Zjazd będzie miał za zadanie z jednej strony 
poinformowanie społeczeństwa Ziem Północ- 
no-Wschodnich o posunięciach czynników 
rządowych na polu oświaty zawodowej — 

z drugiej omówienie i wyjaśnienie w szeregu 
referatów i w dyskusji różnych zagadnień 
oświatowych i przedstawienie odnośnych ma- 
terjałów  Ceniramym Władzom. Zjazd przy- 
czyni się niewątpliwie do wyświetlenia spe- 
cyliczaych potrzeb regjonalnych Ziem Pål- 
nocno-Wschodnich w zakresje oświaty zawo- 
dowej, wynikających z właściwości. gospodar- 
czych i kulturalnych terenu i umożliwi nakre- 
ślenie pewnych wytycznych. Z regjonalnego 
charakteru Zjazdu wynika konieczność poru- 
szenia kwestji przystosowania sięci i typów 
szkół ma Ziemiach Północno-Wschodnich do 
potrzeb podstawowych lokalnych gałęzi go- 
spodarczych, przyczem, uwzględniając obec- 
nie głównie rolniczy i leśny. charakter kraju, 
niewątpliwie wzięta zostanie pod uwagę po- 
trzeba znaczniejszego uprzemysłowienia tej 
* dzielnicy; zostaną też napewno z odpowiednią 


troskliwością potraktowane zagadnienia szkol- 
nictwa handlowego. 

fWśród wielu różnych spraw, które na Zje- 
ździe będą musiały być poruszone, na jedno 
z pierwszych miejsc wysunie się niewątpliwie 
problemat zapewnienia, odpowiednich pod- 
staw finansowych naszemu szkolnictwu pry- 
watnemu, głównie społecznemu, wobec nikłej 
u nas (w przeciwieństwie do dzielnic zachod- 
nich i południowych) sieci zawodowych szkół 
państwowych, przy niedostateczności dla istot- 
nych potrzeb oświaty zawodowej na Ziemiach 
Pólmocno-Wschodnich — wpływów z jedyne- 
ga, poza funduszami prywatnemi i czesnem — 
źródła finansowania szkolnictwa społecznego, 
mianowicie z dodatku do ceny, świadectw 
przemysłowych. Ai 

W toku dyskusji wyloni się napewno rów= 
nież wiele innych zagadnień, bowiem Zjazd 
ma za zadanie rozważenie, w miarę możności, 
całokształtu spraw z dziedziny oświaty zawo- 
dowej. Będzie on w; ażnym etapem pracy w kie- 
runku podniesienia i udoskonalenia oświaty 
zawodowej na Ziemiach Północno- Wschod- 
nich i przyczyni się: niewątpliwie - "do nawią- 
zania ściślejszego związku między szkolni- 
ctwem zawodowem a społeczeństwem. 
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SzKółKi w Ulrichowie (dojazd. jawajem Nr. 9). 1 
i Cenniki i oferty bezpłatnie. 
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